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P:LPW Nr 2 ZAOSZCZĘ:DZĄ Plan oszczędnościowy opraco-j PZPDz - ALEKSANDl{OWI pracy. Mówcy wskazywali rów 
156 MILN. ZL wany priez administrację za- ZAOSZCZĘDZĄ 80 MILN. ZL. n ież na olbrzymie możliwości 

W dniu woiorajsi;ym odbylo kładu, iamykający s i ę sumą 45 PZPD z w Aleksandrowie wy- oszc z ędzania w gospodarce PGR 
się zebrmie 13łogi PZPW nr 2 mi~onów i;lotych - podnieść konają roczny plan produkcji przyjmując jed•nocześnie kon-
1111 którym podjęta została u- o dodatkowe 10 i pól miliona do dnia 25 listopada br. oraz kretne zobow i ą z ania oszczędno-
chwala wykonania rocznego pia złotych. dadzą państwu oozczędności w ściawe . Oszczędności w PGR 
nu produkcji do dnia 30 listopa sumie 80 milionów zł. wyniosą w tym roku ok. 5 mi-
da. podniesienia Ilości pierwsze PlZPJG - PABIANICE PZPB W OZORKOWIE liardów złotych. 

Gdy lud francuski zabierze decydujący głos ..• 
(Fronce Nou.!e//e) . 

go gatunku materiałów do 95 ZAoszczęozĄ 18 MILN. ZL. 3-letni plan prod·ukcyjny wy-
iprocent. . \V dniu wczorajszym na ze- konają do dnia 25. 10. 49 r. K f • I f k I N J k 

Załoga zobowiązała sii: rów- braniu załogi PZZPJG w Pa- oraz zaoszc zr.;!.7. ą do koiica br. On erenCJO nte e tUO iStÓW W OWym Of U 
ni-ei w ciągu bieżącego roku bianicach uchwalono plan pro- 6.108.000 zł t ł • . . • 
:uoszczi:dzić 156 mili<lnów d. dukcyjny wykonać do dnia 12 5 MILIARDOW Zt. oszczęD- s a a Się 1mponuJącą manifestacją na rzecz pokOJl 

listopada br., zaś ilość pierw- NOSCI DADZĄ w TYM ROKU mimo wściekłości i szykan reakcji amerykańskie; PZPB Nr. 7 ZAOSZC7.ĘDZĄ 
125 MILIONOW ZL. 

Załoga PZPB nr 7 w Lodzi, 
uchwaliła zaoszczędiić do koń
ca roku bież. 125 milionów zl„ 
zaś roczny plan prod'll'kcji wy 
konać do dnia 7 grudnia br. 

siego gatunku prodll'kcji pod- PAŃSTWOWE 
nieść do 80 procent. GOSPODARSTWA ROLNE NOWY JORI\: (PAP). -1skich bez różnicy poglądów gresywnych Niemiec. Inte '.<. 

. do W dn iu 25 bm. zakończyły Konferen.cja In~elektualistów politycznych tuaJ;ści polscy z radością prz.y 
Poza tym zobowiąiano s i ę e się w Warszawie dwudniowe w obrome pokoJu rozpocz~la Jej celem jest zmobiliwwa- jęli zaproszenie na Konferen 

zaoszczi:dzenia w ciągu bieżąc obrady rozszerzonego plenum swe obra'lt.v w atm~fen:e me.: nie wszystkich ludzi dobrej cję Nowojorską, gdyż m.a5ą 
go roku - 18 milionów il. Z d Gł, z 

11
• 

1 
u Za zwykle intensywneJ kampanu woli do wzmożenia akc.ii na nadzieję, ze w wynik•1 te.i 

arzą u ownego . '. iąz ~ oszczerstw prowadzonej nieu- rzecz wzajemnego zrozumirnia Konferencji siły pokoju na ca 
ZAKLADY PRZEMYSŁU wod?~ego Pracow~ikow 1 Ro- stannie J;rzez prasi: l przez mię1lzy narodami, a zwłaszcza t-.•rr. świecie wzmocnią się. 

MIEJSKIE ZAKŁADY 1'-0MU- ODZIEŻOWEGO W PABIANI- bot~ikow. Rolny.eh R_P. '?". ob~a- liczne organizarje reakcy.ine mit:dzy Stanami Z.ieclnoezonv- Znany pisarz radziecki Fa 
NIKACYJNE ZAOSZCZĘDZĄ c"-CH - ZAOSZCZęDZĄ dac.i ud zia ł w 7: 1 ął rown_iez _wice i naWl>ół faszystowskie. Punk mi I Związkiem Radzieckim. diejew oświadczył. że intelek 

21 MILIONOW ZL. 6 MILIONOW ZL. minister Rormclwa Slan!slaw tem kulminacyjnym tej na- Przemawiając w Imieniu de tuałiści rad;;ieccy przyjęli za 

Na terenie 11 wozowni odby- Plan prod:ukcyjny Zakładów Tkzaczo<l.v-. t t b d gonki miała być clemonstracja legacji polskiej redaktor P:i- proszenie na Konferencję w 
asa mczym ema em o ra przed gmachem gdzie zebrała wel Hofman oświadczył, że re Nowym Jorku, gdyż narody 

}() sit: ogólne zebranie pracow- Przemysłu Odzieżowego w_ Pa- Zarządu była sprawa oszc1:ędno się Konferencj~. prezentuje kraj, dla którego radzieckie .szczerze popien.'. ą 
nuków-Miejskich Za·kładów Ko bianicach wykonany zo~\anie d~ ści w Państwowych Gosp~da:- Łączna ilość demonstrantów pokój Jest koniecznością. wszelką inicjatyw~ w skali 
munikacyjnych w sprawie akcji dnia 15 grudnia br„ os7.częd stwach .. R?lnych. Zagadmen.iu · vnosiła w momencie naJ- Red. Hofman stwierdził, że krajowej, lub m!ędz.yna:l'Clv 
oszcz1ę.:J.nościowej. Załoga uchwa ności wyniosą 6.300.000 zł. temu posw1ęcony z05tal special większego nasilenia nie wię- polska opinia publiczna z nle-1 'll'ej, której celem jest walka 

lila zaoS'ZC'Zi:dzić do końca \Jr. ZGIERSKIE ZAKŁADY ny refer~t wygłoszony przez cej, niż 200 osób, podczas gdy pokojem śle<izi odbudowę a- o utrzymanie pokoju. 
21.613.000 ił. ODZIEŻOWE przewodniczącego Zariądu Głów prasa reakcyjna zapowiadała, 

n ego. ob. Centk~kiego ora~ że demonstrantów będzie co Robotnicy angielscy pragną poko1·u 
PZPDz Nr 3 DADZĄ PAJQSTWU 86 MILN ożywiona dyskusja w które) najmniej kilkadziesiąt tysięcy. • • , • z • k• R d • k• 

zaosZIOlł<fzc w roku biMącym Zt. oszczeDNOSCI bardzo licxnie wypowiadali się Koła organizujące kontr- i przyJazni ze Wiqz iem O ziec im 
8 mHiouów zł, 1 plan 3-letni 1000 robotnic Zgierskich Za terenowi działacze. Zwią_zku. konferencję", skierowa~ą prze Wielki wiec w Londynie z udziałem ba·wiąccj 
wykonajł do dnia 22 lipe.a br. kładów Przemysłu Odzieżowe- Ws~ysc~. oni J:<fnomyslnie ciwko Związkowi Radzieckie- w Anglii delegacji kobiet radzieckich 

go pm!fanowiło wykonać rocz- stw1erdz1lt te podjęta przez mu w ramach ogólnej, gwał
PZPW Nr 28 w TO~\ASZO- ny plan produkcji do dniia IO Rząd i pa·rtie polityczne sprawa townl' j kampanii oszczerstw, 
WIE MAZ. ZAOSZCZtDZĄ listopadt - 1 do kopca roku oszcz~zania w dużym stopniu ogłosiły nazwl..!!ka intelekt'Ja-

S5.SOO.OOO ZLOTYCH biet. uoHci:~zić 86.235.000 przyczyni sl~ do podniesienia listów, którzy rzekomo wyco-
Na odbytym w aniu wczoraj- zfotyeh. dobrobytu szerokich mas świata fali się z Nowojorskiej Kon-

ferencji w obronle pokoju. 
szym ogólnym zebraniu z.ałogi Deleoat ZMP na XI ZJ• azd Komsomołu Komunikat ten, szeroko kol· 
fabrycznej Państwowych Zakla e portowa.ny w prasie, spotkał 
d6W Przemysłu Welnianego nr przybył do Moskwy się w ciągu kllku godzin z za. 
28 w Tomaszowie Mawwiec- MOSKWA CP AP). _ Do skwie: przedstawiciel KC przeczeniem większości wymle 
kim zebrani zo00wi~za\i sii:: - Moskwy przybył na XI Zjazd WLKZM Slzow, gekretarz mo nlonych osób, które oświad
trzyletnl plan produkcyjny wy- Komsomołu delegat Związku skiewskiego Komitetu Miej- czyły, te nie zamierza.ją ugl· 
konać do dnia 11 grudnia, a Młodzieży Polskiej ob. Mora.w skiego WLKZM Gawrlłow, nać się pod presją I wezm'ł 
do końca br. dać 50.000 goło- ski. Drugi delegat na XI Zjazd przedstawiciele Antyfaszystow udział w Konferencji, tak . . Jak 
wych tkanin ponad plan. WLKZM ob. Stasi.11k jest w skiego Komitetu Młodzieży zamierzali. 

Na odcinku jakości produkcji drodze. Iwan11W& i Rogulska, a. także Omawiając zaciekłą kampa 
osi ągnąć 94 procent pierwszego Ob. Morawskiego powitali przedstawiciele ambasady RP nlę reakcji amerykańskiej, 
gatunku. na dworcu białoruskim w Mo w Moskwie. „New York Daily Worker" 

stwierdza, te cały świat pa-

N h ł R d M • • ł 1 trzy z oburzeniem na trudno-O We UC wa y a y 1n1s row ści, stawiane Konferencji In-

t d 
telektualistów w obronie po-

U regu owanie zasa przydziału mieszkań pracowniczych koju ze strony prasy i oficjat-

WARSZAWA (PAP). - P..a· lzydent miasta, na pozostałym I przedst.awłclele Wojewódzkich nych czynników waszyngtoń
da Ministrów na posiedzeniu obszarze właściwy wojewoda, Rad Na.rodowych (w Łodzi _ skich. Podkreśla.fąc szal. Jaki 
w dniu 26 marca rb. ocbwa- zawsze na wniosek koml~jl, w l\Iiejskiej Rady Narodowej), ogarnął wszystkie koła reak-
·ua ·nowe proje}:tty ustaw. kt6 której skład wchodzą takie oraz delegacji OKZZ. cyjne Stanów Zjednoczonych, 
re wejdą pod obrady Sejmu dziennik wyraża przekonanie, 
Ustawodawczego R. P. N• • I • d że Jest to najlepszy dowód 
Najważniejsze z nich doty- IC nie z amte soli arności wielkiej wagi Konferencji, 

czą reformy procedury karnej • która na.piętnuje kłamstwa, 
w kierunku usprawnlenill i pracu1qcych we Francii robotników polskich szerzone przez podżegaczy ~o 
przyśpieszenia postępowania .z robotnikami francuskimi Jennych. 

ka:a~!0• Ministrów powzięła PARYż <PAP>. - General- jennych Generalna Konfede- Oświadczenie delegacji 
też uchwalę 0 zasadach i try- na Konfederacja. Pracy 'ZWl'Ó• racja Pracy wyraża przekona p I k" · ZSRR 
ble zaspokajania potrzeb role- cila się do robotników poi- nie, ~e robotnicy polscy zatru O S I I 
szkaniowych prac~~nik?w u- skich, zatrudnionych we Fran dnieni we Francji, nigdy nie 
rzędów i lnstytucJt panstwo- cji, z apelem w któl'Ym po<l· znajdą się w obozie wrogów 
wych ludu francuskiego, Polski Lu-

Na · podstawie tej uchw3ły kreśl~ solidarność robatników dowej i Zwi'ązku Radzieckie-
do budowy mieszkań dla pra- polskich I franaisklch. go, do którego usiłuje ich 
cowników państwowych po- Potępiając podżegaczr wo- wciągnąć reakcja francuska. 
wołany jest wyłącz.nie Zakład ----

Osiedli Robotniczych z kredy Sprawa zm1·anv gran1·c 
tów przewidzianych na ten „ 

NOWY JORK (PAP). -
W hotelu „Waldorf Astorla", 
odbyła się wstępna konferen
cja prasowa delegatów zagra
nicznych na Kongres Intelek
tualistów Amerykańskich w 
obronie pokoju. 

Zagajając Konferencję prze 
wodniczący Komitetu Organi-

Londyn (PAPI W Halborne - Hall I my się i: t-ym paktem - podkreśla 
odbył się wiec publiczny zorgani- lohnson - nie chcemy, aby naród 
zowany przez Towarzystwo Przy- anglP.lskl iła! się ftlłę!em armatnim 
jaźni Angielsko-Radzieckiej. Ucze w wojnie przeciwko Jego nalle
stnlcy wiecu, w liczbie około 1200, pszym prtyjaclołom - narodom 
zgotowali serdeczne przyjęcie, ba· ZSSR. 
wiącym obecnie w Anglil przed- Zebr11n! ~ tywym za!111teresowa· 
stawlclelkom kobiet radzlecldcb. niem wysłucha!! przemówienia de-
Przewodnicząca wiecu 'Beatrice legatkl raddeckieJ Tatiany ZuJe· 

King odczytała list dziekana kate- wej, która poinfomowala Ich o po
dry Cantenbury Hewłeta Johnso wojennych sukcesach narodu ra· 
na, w którym stwierdza on, te dziecklego . Podkreślając dążenie 
pakt atlantycki zamierza wciągnąć narodu radzieckiego do pokojowej 
naród brytyjski do bloku wojen- współpracy z Innymi narodaml, 
nego przeciwko ZSSR. Nie zgadza- ZuJewa stwlerdrlła, te takle same 

Plenarne posiedzenie 
Sejmu Ustawodawczego 
Warszawa (PAP). We wto

rek dnia 29 marca rb. odbę
dzie się posiedzenie plenarne 
Sejmu Ustawodawczego R. ~· 
Początek obrad o godz. 10. 

silne p111gnlenle ntn:ymanla pokoju 
zauwdyła w narodzie angielskim. 

Znana działaczka związkowa 

Betty Harrison, zapewniła delega
cję kobiet radzieckich. te przywód 
cy brytyjskiego ruchu zawodowe
go nie wyrażają opinii robotników. 
Robotnicy - oświadczyła Harrl· 
son, pragną pok>0ju i przyjaźni ze 
Zwią1klem Radzieckim . Nie chcą 

oni w11lc1vć przeciwko ZSSR. 

Rosyjski Kościół Prawosławny 
gorąco broni pokoju 

Odezwa patriarchy moskiewskiego-Aleksego 
MOSKWA {PAP). - Pa- Patriarcha wzywa wszyst 

triarcha moskiewski Aleksy kie inne autokefaliczne kośclo 
ogłosił odezwę, stwierdzającą, ły prawosławne, by ze swej 
że rosyjski kościół prawosław strony wystąpiły na rzecz z,ie 
ny gorąco popiera inicjatywę 
Międzynarodowego Komitetu dnoczenia wszystkich ludzi, 
Łączności Intelektualistów w którym drogi jest pokój l któ 
sprawie zwołania Kongresu rzy przeciwstawiają się pró 
Pokoju. bom jego zburzenia. 

Bankructwo przedsiębiorstw przemysłowych 
w zachodnich sektorach Berlina 

~~s~c~j~;:.owym Planie In- N i e mi e c z a c hod n ich 
Przydziału mfeszkati doko· 

nuje na terenie m. st. Wars-..:a 
wy prezes Rady Ministrów na 
wniosek komisji, działającej 
przy Prezydium Rady ~Uni
strów, na terenie Łodzi - pre 

zacyjnego prof. Shapley o- Berlin (PAP.) Dziennik „National I strefii radziecką pociągnęło za so 

I. (PAP) z d 'Id · d -• I póL · · świadczył w odpowie<izi na Ber 1n - arzą Y WOJ o w1a om""c W znlejs.zym k Zeitung" _przytacza wypowiedż b• ~ro!t "'osztów produkcji o 
t 

wrogą am.panię kół reakcyj- " 1-

sk-·e trzech · ·t.ref zachodn1'ch erminie. d 1 vw " nych 1 większości prasy, że przewo n czącego tzw. zrzel!Unia 15 - 20 proc. ł pozbawiło prze 
Niemiec ogłosiły w sobotę ko- Ostateczną delimitac~ grani· Konferencja Nowojorska jest przedsiębiorców niemieckich Bor- myi!ł zachodniego Berllna jedyne 

muni.kat o pewnych zm1·anach cy przeprowadzą specjalne ko- imprezą zorganizowaną przez "' ó oś 
misje. intelektualistów mnerykań- ma, ... t TY wiadazył na jednym go realnego rynku, na który mo 

granicy Niemiec Za.1:hod11ich z z ostatnich posiedzeń tego zrzesze· żna było liczyć w przyszłości . 

Przed kolejną sesią Holandią, Belgi,, Ltrksembur- ---------------------- nta, it zakładom przemysłowym-----------
Zgromadzenia Generalnego ONZ giem l Francją oraz - z Za- Dziś, 27 I b. m. o godzinie 12.30 odbędzie się w zachodnich sektorach Berlina Ze sTJortu 

Nowy Jork. (PAP) _ Sekre- glębiem 'Saary (obsiar Zagłębi a W parku Helenów grozi całkowity krach. 
tarz generalny 0:-IZ Trygve Saary jest więc traktowany od MANIFESTACJA MŁODZIEŻY ŁÓDZKIEJ Według Donna, sytuacja ta po· 
Ue ośw i adczy!, że kolejna se· rębn•ie). • z okazji Tygodnia Swiatowej Federacji Młodzieży gorszyła Bię jeszcze bardziej w 
6ja Generalnego Zgromadzenia, Zmiany te dotyczą 31 punk· Demokratycznej. wyniku ostatniej reformy waluto-
k tóra rozpoczyna się 5 kwiet- Łów. Tereny dotknięte tymi Przemówienia wygłoszą: Prezydent miasta tow. wej, przeprowadzonej przez soju-
11ia, potrwa od 4 do 6 tygodni. zmianami przejdą pod admini- Eugeniusz Stawiński, Przewodniczący z. G. ZMP smików zachodn.ich w Berlinie. 

Porządek dzienny ma być stracj~ krajów. sąsiadujących z tow. Janusz Zarzycki oraz przedstawiciele młodzie- Przewodnicz~cy zrzeszenia przed 
uz uipełniony sprawą przyjęcia Niemcami. Data wejŚ<;ia w fy- ży zagranicznej. siębiorców zazn1czył, że przerwa-' 
państw.a .Luael..a do ONZ. cie tvch zmiAn bedzi• Dodana -----------..---------------~'nie stosunków 11osi:>odarczych ze 

l:SR - Polska 
KOSZYKÓWKA 
47: 23 (19 : 5) 

CSR - Polska 
HOKEJ NA LODZIE 
7:2 (3:1, 3:1, 1:0) -------
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Nr ea 

[ała ~o~t~1owa 1u~1~0U ~aie o~~ór 1o~i~~anom woiennym 
str. 'J ---------------4---...... _..M_,_, _______________________________________ -:----

~ ..... ------------------------ . 30-rocznica powsta 1a 
Baszkirii Radzieckiei 

MOSKWA. - Wszystkie ga 
zety moskiewskie zamieszcza
ją list do Józefa Stalina ~d u
czestników jubileuszoWeJ se
sji Rady Najwyższej Rc;publl-: 
ki Baszkirskiej, pośw1ęc~nei 
30 rocznicy Baszkirii RadZlec-

stosunku do 1913 roku, w. kt6 
rym osiągnięty zo~tał naJwyż 
szy poziom rozwoiu. i;irzemy
słowe"o Rosji carsk1eJ. 

WJ,ADZE DUiqSKIE 
ZANIEPOKO.TONE RUCHEM 

W OBRONIE POKOJU 
KQDENHAGA (PAP). 

Wla~ ,,.. duńskie są poważnie 

zan'.::-:>Vkojone odbywającymi 
się c,statnio ludowymi demon 
st.racjami, protestującymi prze 
chvko rt.ądowej polityce włą
czającej Danię do paktu a~la~ 
tyckiego. Parlament dunsk1 
chroniony jest przez wzmoc
nione oddziały policji. Osoby 
wchodzące do gmachu parla
mentu poddawane SI\ ściskj 
kontroli. 

KONGRES W BRAZYLll 
W OBRONIE POKOJU 

PRAGA (PAP). - Jak do
nosi agencja Telepress z ~io 
de .Janeiro, odbył się tam w1el 
ki wiec w obronie pokoju. Na 
wie<:u powzięto decyzję zwo
łania brazylijskiei;o Kongresu 
w obronie pokoju. Kongres 
ten odbyć się ma 9 i 10 kwiet 
nia br. 

' POWSTANIE KOMITETU 
Z\,'OLF.NNIKÓW POKOJU 

W FINLANDII 
MOSKWA (PAP). - Kore

~ondent agencji TASS don~
f;i z Helsinek, że odbyło s E: 
tam zebranie przedst::iwicie~i 
fo'iskich partii i organizacji 
demokratycznych, poświęcone 
sprawie pokoju. 

Na zebranie przybyli przed 
~tawiciele Towarzystwa Fin
landia - ZSRR, Centralnego 
Zjednoczenia Zwi~~ków Za
wodowych Finlandn, DC'mo
kratycznego Zwią7.ku Kob'el 
Finlandii. Fiiiskiej Partii Ko
munistycznej, Socjalistycznej 
Partii Jedno:ici Finlandii i in
nych organizacji. 

Uczestnicy zebrania wyłoni
li komitet przygotowawczy do 
Swiato'l.vego Kongresu Zwo
lenników Pokoju w Paryżu. 

KOJ\IUNISTYCZNA PARTIA 
WIELKIEJ BRYTANII 

POTĘPIA 
PAKT ATLANTYCKI 

LONDYN (PAP): - Komi
tet Polityczny Komunlstyc:z;
nf'i Partii Wielkiej Brytani! 
orrublikował deklarację. w któ 
rej wzywa naród brytyjski do 
potępienia agresywnego paktu 
atlantyckiego. 

'Pakt ten - głosi deklara
c.1a - jest kontynuowaniem 
poutykl nakreślonej w fultoń
skie.i mowie Churchilla i dok 
tryny Trumana, których ce-

Iem jest stworzenie :1grei:yw
nego frontu przeciwko Związ 
kowi Radzieckiemu i krajom 
demokracji ludowej. Pa.kt a
tla.ntyckił jest Jawnym pogwał 
cenłem Karty Narodów Zjed
noczonych t zapr

0

zeczeniem za 
sady bezpieczeństwa zbioro
wego. Nawraca on do starej, 
rozbijackiej metody reakcyj
nych sojn!>ZÓW wojskowych. 

Pakt atla.ntycki jest odno
wieniem dawnego paktu anty 
kominternowskiego, zawarte
go prze-z Hitlera, Togo i Mus
solinieiro, oraz zmovty mo.na
chijslciej, podpisanej prze2 
Chamberlaina., Daladlera, Hi
Uera i Mussoliniego. 

POLSKIE OltGANIZAC.JE 
NAUKOWE ZGŁASZAJĄ 

AKCESY DO KONGRESU 
POKOJU 

WARSZAWA (PAP). - W 
dalszym ciągu napływają ak
cesy wyższych uczelni. towa
rzystw naukowych, organiza
cji społecznych do Kongresu 
Bojowników Pokoju w Pary
żu. 

Wroda.wi;kle Tawanystwo 
Naukowe, na dorocznym ze
braniu w pełnym składzie 71 
osób, uchwaliło jednomyślnie 
przyt:1czyć się do apelu. Pod
jęta uchwala pi~tnu)e tych 
wszystkich, którzy dązą d~ n~ 
wej wojny. Uchwałę podpisali 
w imieniu zgromadzonych: 
prof. dr Kulczyński - prezes 
towarzystwa, prof. dr Hirsz
feld - wiceprezes i sekretarz 
gcner::ilny pro[. dr Olszewicz. 

Ws1.vslkle torufo;ikie towa
rzysl\~a naukowe zgłosiły ak
ces do Kongresu Pokoju w 
Paryi.u. M. in. akces zgłosił~: 
Polskie Towarzystwo Prehi
storyczne, Towarzystwo Prz~
rodników im. Kopernika, Zwią 
zek Historyków Sztuki i Kul
tury, Towarzystwo Lekarskie 
i Związek Artystów Plasty
ków. 
Członkowie aenatu Sląskiej 

Aka.demłi Lekanklej, zgłasza 
jąc akces do Kongresu Poko
i u w Paryżu, podjęli uchw~
łE:, w której solidar~1ją się 
w pełni z odezwą Międzyna
rodowego Komitetu Łączno
ści Intelektualistów. Uchwalę 
podpisali: rektor prof. Nowa
kowski prorektor prof. Groer, 
dzieka~ prof. Pawlikowski, 
prodziekan prof. Jankowski, 
profesorowie: ~Jonka, Kau
ski, Karlińska, Kohman, Pre
bendowskl, Buchalik i inni. 

Rada Związków Artystyc7.· I ka poniosly wskutek barba
nych w Polsce wy. tosowala rz~·liskiego najazdu hitlerow
do konferencji Przedstawicie- skiego olbrzymie straty nie 
li Kultury i Nauki w Obronie tylko w bezcennych pomnl
Pokoju, obradującej w No- ka~h i dzieł~ch, ale w setkach 
wym Jorku, pismo następują- tysięcy tworcz)'ch umysłó.w. 
cej treści: Naród polski, a wra~ z nii:i 

. . . pracownicy kultury 1 sztuki, 
„Rada Zwiąi.kow .A.r}-YS.t) c:- bohaterskim wysiłkiem dźwi

nych w Polsce w umcmu ,_o gają z gruzów wsie, osiedla i 
tys,i<;cy stowa.rzys~onych płsa- miasta, rozbudowu.lą i upo
rzy, ma.lany, rzez.bla.ny, ar· wszi>chnia.lą naukę i sztukę 
rhltektów. muzykow, kompo- dla dobra najszerszych mas 
~"t"rów, aktorów scenłcznyrh ludowych. Nieodzownym wa
l filmowych przesyła K<tnfe- runkiem rozwoju tej pracy 
renl'jl Przedstawicieli Kult•.1- jest trwały pokój. Pokoju te
ry t Nauki w Obronie PolcoJU 

1 

go broni cała p05'tępowa ludz
wyra.zy gorącej solidarności. kość ze Związkiem Ra.dzlec

Po lska kultura, nauka i S7.tu kim na czele". 

Narady Zarzadu Głównego Zw. Włókniarzy 
W dniu wczorajszym roz 

poczęły s:ę dwudniowe o
brady rozszerz.onego ple
num Zarządu Głównego 
Związku Włókniarzy. Na na 
radę przybył z Warszawy 
wicrprzewocfnicząi:.y Cen
tralnej Kl'm'sji zw:ązków 
Zawo:lowych tow. Aleksan
der B11rski. 

Wczoraj omawbne były 
za:lan!a zw:azku Włókniarzy 

w rea!izacji planów oszczę· 
dnoścowych, walka z mar. 
notrawstwem, opieka nad 
mlodzie.i.ą i akcja socjalna. 
Szczególną uwagę zwróco
n'l również na działalność 
rci~ratów kobiecych. 

W dniu dzisiejszym, po 
z:tk('ńczeni11 obrad w godzi 
nach w:eczorny~h, nastąpi 
zamknięcie n3ratl. (m) 

kiej. W liście czytamy: . 
Pod kierownictwem rosyi

st~{ej klasy robotn~czej i jej 
awangardy - partii bolsze
wickiej - naród baszkirsld 
zrzucił na 7.awsze jarzmo ucl
~ku społecznego I bezprawia 
narotlowościowego. 

Przed 30 laty, 23 marca 
1919 rnku wielki Lenin i Wy, 
towarzyszu Stalinie, 11tworzy: 
liście na rodową patistwowośc 
rad'l:iecką na.rodu baszkirskie
ltO - Baszkirską Autonomicz
ną Socjalistyczną Republik«; 
Ra.dziecką. 

Zrodzona w latach wojny 
domowej Baszkiria Radzleeka 
wraz z całym kra.jem rosła I 
umacnl:.tb się w bratniej ro
dzinie narodów radzieckich. 
Odeszło w przeszłość odwiec:; 
n" zacofanie Baszkirii. Z woh 
p;rtii bolszewickiej i ":'~~iłku 
ma~ pracujących Baszk1r11, po 
wstał w naszej republice po
tężny przemysł. wyposażony 
w najnowoezl"śnlejsze urzą
dzenia techniczne. 

Produkcja przemysłowa Ba
szkirii wzrosła 28-krotnie w 

W ;kresie pic:ciolatek stali
nowskich i w latach wojny w 
Baszkirii powstały nowe ga
łęzie przemysłu: przemysł bu
dowy maszyn, okrętów, prze
mysł chemiczny, elektrotech
nici.ny, spożywczy. Grunto.w
nie zmodernizowano huty ze
laza i metali kolorowych. W 
ciągu tych lat zbudow;:ii:o prze 
szlo 80 wielkich i setki drob
nych przedsiębiorstw. Prze
m~1sł naftowy jest dumą Basz 
kir ii. 

Baszkiria stała się republi
ką nafty, terenem „drugiego 
Baku". 

W republice powstały nowe 
miasta: ośrodki wielkiego 
przemysłu - Iszimba.l i Czer
nichowsk oraz cehtrum naf
towe - O!{tiabrskij. 

Stworzono wielkie, socjal\
styczne gospodarstwa rolne, 
wyposażone w nowocz1>sne u
rządzenia techniczne. Powsta• 
ły 4.374 kolrho:ry, 42 sowcho
-zy, 140 ośrooków . maszyno
wych i 4 ośrodki ochrony fa
sn. Na polach republiki pra.· 
cnJą tysiąc!" traktorów. kom- ' 
ba.jnów. dziesiątki tysięcy 
skomplikowanych maszyn rol 
nic"7.yrh. 

.~~~~~--~--~--~~~-~---

AmboUaftie może być trybuną reakcji 
W Baszkirii nie ma nn11.lfa.· 

betów. W naszej republice 
cr.ynnych jest 5.202 s:i:kiH po
c?:ątkowych i średnich, w któ 
rych pobiera na.ukr, ponad 550 
tys. dzieci. Jc;tnieje też szero
ka sieć szkół wic'czorowych 
7 wyższych zakładów nauko
wyrh. „ 

Dalsze wiece i protesty ludności przeciw wrogiej 
propagandzie części kleru 

w d·n·ach 21 i 2:i hm. w c:i- „'\'e rl!f.'(•my. aby ko:;ciół - ność Pod!;ońskiej Woli m:hł'a-
' I I 111„, 1., ·~ kul.u relgii'nego lila rezolu~ję soli<l?.'fyzującą się :ym krai·u wb"w,1.y s? c;1 sze ' t · 1 · R ~ L d 

' "ll1s1 rl· :'.u!ucja -. był wy korzy ze s aoow1s nem zącru u o-
wiece i zebrania po;wi~co1~ o- ~tywany dia podburzającej agi- wego w sprawie stos.unku Ko Tow. min. Sztache!ski 
mow1eniu ośw'adczrnia Rządu tacji politycznej ze strony cz~· ścioła do Państwa. 
w sprawie u·reguhwania stusun ki k:eru. w Lodzi 
ków pom'rd7y Paóstwem a Ko , Nie chcemy, aby reVg:a. i 
ściolem. Ze!:>rani jednogfośnie godność kapl<iriska były baduzy 
przyjmuj~ rezo'ucj.c, w, ~tó~ych wane dla szerzenia niepokoju, 
całkowicie popieraią oswiadcze· rozpalania fanatyzmu przeciw 
nie Rządu RP. wład.:y ludowej, a nawet dl.a po 

PRACOWNICY MIEJSKJCH 
ZAKŁAOOW KOMUNIKACYJ. 

NYCH W ŁODZI 
Robotnicy Miejskich Zakła

dów Komunikacyjnych - Sta
cji Chocianowice. zebrani w 
dniu 25 marca ł 949 r. po za
pozn<irliu si~ z oświadczen:em 
Rządu w sprawie trreg'Ulowania 
stosunku między Pańs~wem a 
Kościołem, wyrażają S'WO je c<i! 
kowite poparcie d!a stanowiska 
Rządu Po'.skiego w sfosunku do 
Kościoła. 

pierania podziemia. 

PRACOWNICY 
INSTYTUCJI WOJSKOWYCH 

W dniu 24 rnMC.1 br. odbyło 
się ogólne zebra·nie członków 
Związku Zawodowego Pracow
n:ków lnsiytucji Wojskowych 
Okręa Lódź. Zebrani w moc
nych0 słowach napi~t~owal~ 
współpracę niektórych księży 1 

dos.tojni·ków Kościoła % okupan 
tern i wrogą, z\Jrodniczą dzfa
łalność antypa1istwcYW1l ill'nych 
już w odrodzonej Polsce. 

WARSZAWA W dniu wczorajszym Odwie· 
dd Łódź minister zdrowia tow. 

W dalszym ciągu w warszaw SztachelSiki. Tow. minister do
~kic~ zai~ladach prac~ odbywa- konał lustracji Ubezpieczalni 
Ją. ~1ę w_iece, n.a k·t~rych lud- Społecznej, Paii>Stw01Wego Za
~osc s~ol1cy m~mfestuie sw~ so kładu Higieny oraz omówił 1 
hdarno.sć. z połtfyką R~ądu RP. kierownictwem Miejs1dego Wy 
w. sprawie uregul~wama sto•~n działu Zdrowi<i sipraw~ l(linlkl 
~~w pom1ę-dzy Panslwem a Ko Uniwersyteckiej przy r.?:J>it1:1lu 
sc1vłrm.„ im. Barlickiego i spraw~ reorga 

Na. licznym zebramu .kobiet nizacji pogotowia Po!sk:e~o 
p-raooiących w Elektrowni War Czerwonerro Krzyża. 
szawskiej po referacie dr Szla- ---....;";....._....;. ____ _ 

.ch111skiej,.. przewQdniczącei za- Pi"erwsza kobieta 
rządu Glównego Ligi Kobiet 
wywiązała S'i~ ożywiona dysku- w służbie na holownika 
sja. Ob. Dolna powiedziała, te Szczecin (PAP) - W dniu 23 
kobiety wierzące pragnl!, · by bm. z;głosiła się do służby na· 
ksi~ża pełnlli siwe obowiązki holowniku pierwsza kobieta, 
d11szpast!'rslcie, ale by nie zaj- która przy jęta została do iało
mowałi si~ poliltyką. gi holowniczej GAL-u. Jest nią 

Lud grecki walczy aż do zwycięstwa 
W wypowiedziach swych d~

magali się położenia kresu ~z1a 
łalnoścl polityczne- j kaphnow, 
którzy w rzeczywistoś~i ~apo: 
minali o swym kaplanstw1e 1 
ambonę zamieniali w trybun~, 
z której siali w umysłach swych 
wiernych jad nienawiści do te
go, co jest święte dla klasy ro 
l>otniczej. 

Wśród gorących oklMków ze Danuta Kobylińska. Jako absol 
brane kobiety uchwaHy rezolu· wentka kursu Państw. Centrum 
cje. wyrażaiacą solidarność z Wychowania .Morskiego będz:e 
oświadczeoiem Rządu w spra- ona odbywała wstępną praktyk~ 
wie stosunków m!ędzy Kościo-1 w porcie szczecińskim na po-Uroczysta akademia w Warszawie - w dniu greckiego święta narodowego 

"'ar~za\l.ra (PAP) - W 128 „Sprawa Gre<:ji stwierdzaj ci~żymr,, bo sprawa nasza i:~t 
rocznicę pows' an'a grec'dego n.a wstępie mowca --:- Jest 'Pr~ słusz:n.a.. S~ra~a ludu greckie. 

· t k' ja dowi wą całej pos-tępowe1 ludzkosc1. go Jest rowmeż słuszna 

lem a Państwem. kładz;e holownika „B:zoń". 

469. tys. sztuk trzody przeciw . mec iemu n.~ z . _ Tak, ja·k 128 lat temu naród stwierdza wśród burzllwych o· 
odbyła s1~ w :varszaw.e. uro grE'cki walczył 0 swoją wolność klasków mówca I dlatego 
czyslta a~adem1a._ 1zorgamzowa- tak walczy dzisiaj o swoje wy z-wycięży. 
na slara-ni~m. Zw1~zikó.w Za'"'.0

- zwolen•e spod wła<lzy monarcho Po za.kończcn':u cz\':ki of:cj<'ll 
dowy{:h, L1·g-1 !(ob et i. P,~lskie- faszvslów, zaprzedanych anglo· nej akademii. pos. Cwik doko
go Tow~rzystwa P_~zy iac oł De >Sasl~lcmu imperializmov-•i. nał otwarcia wy~tawy. poświę
mokrntyc;:neJ Greqi. \\'alka narodu greckiego cie- conej walkom greckich bojow-

Uroczy~tą akadem?ę zagaił w ~7.y się poparciem calego obozu ników o wolność: ,.Wystawa ta 
imieniu Pc;:!'lde[!o Towarzystwa demO'kracji ze Związkiem Ra- 7J!Jlliy jeszcze bardziej spole
Przy jac·ót Demokratyczne) Gre dzie::ildm na cze!e, waJ.czącego czeństwo polskie z narodem 
cji proL Mieczysław M.:chało· przec:w podżegaczom wojen- greckim - ośw"adczył sekre
w'cz. nym o utrwalenie pokoju. Gdy tarz genernlny l\CZZ - za-

z kolei ?.'ll-r.-.1! g-ł~ w imleniu hordy hitlerowskie - oświad- Pozna oarócł p•>f«ki z b::>haterską 
Zarządu Głównego Tawarzy- czyi oh. Dlu~~i -:- n3'J)adły. n.a walką greckiej Arm:i Demokra 
s·hva Przyjaciół Demokratycz.- I zw.iązt'~ .. Radz·e~k1 .. G"nerałtss1- tfczoej I służyć będzie wspól
nej G·ecji tow. Ostap Dłuski. rn1JS Sta,:n pow:edz1ał: „Zwy- nej sprawie pokoju". 

. POOKOŃSKA WOLA Wars1..awa (PAP) - Według Najw;ęcej zakontrnklowano 
Z inicj<ltywy Powiatowego ostatni.eh meldunków, kon~rak- trzody chlewnej w woj. war

Zarzadu ZSCh. odbyło 6ię ze- !owanie trzody ch~ewn€j prze- szawskim - 57 tys„ szczec!ń
brame chłoP.ÓW we wsi Pod· biega w całym kraju pomyśl- skim - 5.5 tys .. krakowskim .
końska Wola na temat ośw'ad- nie. Od IO bm„ kiedy liczba 50 tys., łódzkim - - 48 tys. i 
czenia Rządu ~P. w sprawie zakontraktowanych tuc-zników poznańskim - 46 tys. sztuk. 
uregulowania s.tosunku Pań- wyno.siła 316 tys. sztuk od o- W stosunku do cyfr zaplano
stwa do Kościoła. Ludność z ~tatnich dni, a w'ę-c w ciągu 2 wanych, akcja ko:Jtraklacji 
zairrle-resowaniem wysłuchała re tygodni łic?:ba umów kontrak- dafa dotychczas naFepsze •re
feratów n<i powyższy temat, tacyjny:h powię:,szyła c;;ę o dal rnltaty w woj. ~zczecińskim -
wyrażaj~c oburzenie na kler szych 153 tys„ dzirki czemu 89 procent, krakl)wskim - 86 
roz'J)oł.itykll'\vany siejący za- obecne cyfra glof>?lna d!a ca- procent i gdańskim - 77 pro
mie«z~n·e w naszym życiu go- lego kraju pnckroczyła 469 ty/cent. Dalej następuje woj. wro 
spodarczym i paiistwowym. Ludsi~cy. clawskie, olsztyńskie l łódzkie. 

zakontraktowano do dnia 24 marca rb. 
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Daleko od Moskwy 
- Szvbko jednakże zniszczyły się narty wasze. Ale 

nie szkodzi, damy wam inne, lepsze. Będzie to prezent 
od nas. - Wziął nci.rty inżynierów, podał podrostkowi, 
który szedł obok niego i powiedział: - Schowaj na pa
rniąt'kę. A SzczepanoVJi powiedz, ażeby wybrał najlep
sze narty. Rano niech je do mnie przyniesie. 

- Mi~lem tu kiedyś znajomego, starego Mafę. Chyba 
już umarł? - przypomniał sobie Beridze i wyjaśnił 
Aleksemu: 

- Był to drugi Dersu Uzała, był przewodnikiem wie
lu ekspedycji. Zwracaliśmy się do nie~o niejednokrot
nie. O ile sobie przypominam, to już wtedy był on bar-
dzo stary. -

- O Mafa, jednakże żyje. Ma już sto dziesi~ lat. Te
raz umie tylko spać i drapać się! - wykrzyknął jakiś 
chłopak za nimi. Wszyscy roześmiali się, a chłopiec skrył 
się za plecami kolegów. 

- Mafa będzie opowiadał o gubernatorze Murawie
wie! - znów krzyknął z tłumu ten sam głos. 

- Cze.izóż sie chow:uz.. Woładka1 .- nwołał ChodżCU' 

i z zadowoleniem wyjaśnił. - To jest mój bratanek. 
Uczy się w Rubieżańsku, w technicum, przyjechał w go
ści... A ot tutaj znajduje się towarzysz Rogow ... - wska
zał ręką. - Jego ludzie mieszkają w naszych fanzach. 

Sztab Rogowa zajmował na końcu posiołka - pięć 
domów. Na przeciwko biura naczelnika była rada gmin
na. Chodżer wskazał inżynierom swój dom, który stał 
tuż niedaleko, zabrał ich plecaki i odszedł. 

Rogow przywitał inżynierów w sposób bardzo opa
nowany, stojąc pośrodku pokoju i był bardziej pow
ściągliwy, aniżeli w czasie rozmów przez selektor. 
Przedstawił im stojących obok: swef!o zastępcę Chły

nowa, Poliszczuka - naczelnika transportu i Kotienewa 
- sekretarza organizacji partyjnej. 

- My się znamy, - powiedział Aleksy. - '\_Vszak za-
wsze pracowaliście w dziale wodnym? Czy zmieniliście 
kwalifikacje? - zapytał Poliszczuka. 

- Mam wszystkiego trzy kutry. Są w remoncie, więc 
cóż mam począć ze sobą? - dobrodus?.riie powiedział Po
liszczuk. Spostrzegł niezadowolone spojrzenie Rogowa, 
który widocznie niechętnie słuchał tej rozmowy, więc 
wyprężył się po wojskowemu i zapytał: - Czy mogę 
odejść? 

- Przez czas, póki tu będziemy rozmawiać, progzę 
się zająć Poliszczukiem - oowiedział Rogow do Chly
nowa. 

Chłynow i Poliszczuk weszli do sąsiedniego pokoju. 
Aleksy, który znał Rogowa pobieżnie, gdyż widział się 
z nim ze dwa, trzy razy, przyglądał mu się z zacieka
wieniem. Od mocnej postaci Rogowa, ubranego w kur
tkę z żółtej skóry, tchnęł~ siła. Twarz jego o energicz
nej linii podbródka, szeroko osadzonych oczach i pro
stym nosie, ciemną od stałego przebywania na mrozie 
- cechował wyraz męskości i woli. 

- Wielce groźny jest wojewoda Tywliński! - zawo-
łał Beridze z zadowoleniem oglądając gospodarza. 

Rogow jednakże był posępny, zatroskany i wcale nie 
rea~ował na te żarty 
Inżynierowie zrozumieli, że to chłodne przyjęcie jest 

wynikiem burzliwej rozmowy z naczeb:1ikiem budowy 
Batmanowym. 

- Dlaczego nie udaliście się na spoczynek? - zapy
tał Rogow prawie ~niewnie i spojrzał na Aleksego uważ
nie i prawie nieprzyjaźnie. 

- Spieszyf!ie jak najszybciej 'YYłajać Rogowa, towa
rzysze naczelnicy? Jeszcze zdążycie! 

- Cóż, jeśli trzeba będzie, to będziemy łajać Ale co 
za nieludzkie słówko takie wybrałeś - odpowiedział Be
ridze i. od razu spoważniał. - Dla korzyści sprawy nie 
szkod~1 czasem i poc~~bić się trochę. A zresztą pQ co 
przew1dY'vać wyoadk1 1 samemu się napraszać? 

.d. !!. n, 



z • • zyc1a partii 
UWAGA! Dzielnica Górna - Prnra 

W dniu 28. bm. o dodz. 17-ej od 
będzi e się odprawa koresnonden· 
tów Dzielnicy Górnej Pra,;•„i." 
Obecność wszystkich wyżej wy

mienionych obowiązkowa. 

UWAGA Studencł Wydz. Milłe111a
tyczno-Przyrodnlczego członkowie 

PZPR!. 
Zebrani„ par;tyjne odl?ędiie się 

w poniedziaJek dn. 28.Ill. b. r. o 
godz. 19.30 (punktualnie) w lokalu 
stołówki Komitetu Łódzkiego, Sien 
kiewlcu 49-e. 

Obecność obowi4zkowa. 

UWAGA! Gmpa. Samoks•lalcPnio
wa Dzielnicy Sródmieścle. 

Zawiadamia się, że dn. 27. b. m. 
o go&. 10 rano odbędzie się w lo
kalu Dzielnicy ul. Piot_rkowsk<'l 53 
5eminarium grupy samokształcenio 
wej z p'Prws:nego tema)u. Obec
ność obowi~zkowal. 

UW AGAI Dzielnica Staromiejska. 
Dnia 28- marca 1949 r. o godz. 

17-ej odb~dzie się zebranie człon
kiń P.Z.P.R. ze wszystkri.ch zakła
dów pracy należących do Dzielni
cy Starc>miejskiE>j. Zt>branie odbę
(lz;e sie w lokalu własnym (świe
tliral ul. Poludn iowa lt. 
Ob!'cność wS<ystkich członkiń 

obowią::kowa. 

-o- • 
Sezon budowlany 

rozpoczęty 
Od paru dni ruszy! już z 

miejsca sezon ln1dowlany. który 
w bieżącym roku zapow'ada na 
terenie łódzkim wielkie ożywie
nie. Dotychcza~. mimo, iż nic 
•wszystkie zakłady budowlane 
zgłos.ily zapotrzebowania na 
pracowników. Urząd Zatrudnie
n'a s k;crował do pracy znac zną 
iości z~loszcń d'.a robotników, 
hez pełnych kwarfika-cji, ale 
takich, którzy kiedyś już 
w przemyśle budowlanym pra
cowali. 

W miar~ rozwija ni a się robót 
sezonowych, Urząd Zatrudnie
nia spodziewa się znac:inych 
filości zgros.zed dla rnbotników, 
którzy w najlbliższym czasie re 
jestirować sę winnii. do procy. 
Odnosi 6ię to zarówno do cie
śli, s1olarzy, jaik i do szklarzy. 
dekarzy i Id. (S) 

3 zadania· rozbudowy łódzkiego węzła kolejowego 
Rozdział ruchu osobowego od towarowego-północna 

i południowa linia kolej owa · 
Z.ód~ ze wzglr:uu na warunki nnlciw w1·buuować linię kole- l'ostulaty, jakie wysuwamy 

terenowe położenie geograficz· jową. ·na 
0

odci~lrn międzv Olrc·ho na tym miejscu, nie mogą po· 
ne a przede wszystkiem na po- wPm a PRhinnirami · noni7.ri 1.o~tać tylko na papierze. Win· 
wa:i.ną. rolę, jaką odgrywa w ż.v Chojen i Ruily Pahianickiej, j~ ny one znaleźć szybko s_wój: 
eiu ekonomiczn.1·m kraju, jf'st l;n skrót dfa pn~ejazdów pocfa- realny wyraz w poczynaniach f 

naturaln:m pomo~trm wtą1.ą- gów towarowych, w celu rnożli- włRrlz ~ kolejowych, traktują- I 
r·ym Atolier z Dolt1_,·m :::ilą•kirm wie ~zyukirt:o przrpn,zo.cni~ «~-rh dotychczas. Łódź nieco po 
ornz Bałt;k z Karpatami. 'I'~- ir·l1 pr:ćf'Z "·~z<'L oraz llrugą li tnacoszem~1. 1h~to nasze. nie 
riv przPhi<'g'Rją dwa wielkie noP, kokjową, J>I'~Rbirga,jąC:j. 7 Tl"OŻe i me bi:dz1e wJe~ s1ę W 
izh -1: kol'J<'We W<.!'~Z?..I' a _ WidzewR. na R1·z1•zi11y, Skiernir ogonie inwestycji ~oleJowy;h, 
'·' rt-. c'li or:: Gdyi:l ~ - Kn.- 11irwirP i d11l<'j i"tnirjqr~·rn już na szarym, zapommnnym ich 
ków·. nlnkirrn nil 'Var"7atr~. jnko koiiru, jak ~ię to działo przez 

Dlatl'go t<'Ż Mdzki „·ęzd ko- ~krót dla. rnchu osobowego. olugie Jata niPchlubnej sana-
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Bałuty w przeddzień odbudowy 

kjo....-y ma do-1io~!e znaczrnie n . .Ta1rn rlrugi no~•ulat wy"uwn cyjnej przc~zlości. I w t<'j 
w komunika<'.ii ogólnokrajowej. się budowa dawno projekto- dziedzinie L6d:f. muRi dotrzy· 
l\fimo tego w przeciągu ORtnt- wanej linii kolejowej przez pól mać kroku 'zarówno innym mia- Na terenie b. ghetta czynione są ostatnie przygotowania do 
nich dziesięciu lat nie podll'gnł nocną dzielnicę miasta z dwor- ~tom, .,;iRk i swc'lln, z roku ~n budowy wielkich bloków mieszkalnych dla łódzkiego śwla• 
nn odpowiednim uRprawnieniom, cem osobowym umieszczonym rok t'iot~żnirj?,rl'mu znRczemu. ta pracy . . Przez cały dzień zwożona jest cegła, piasek i wa• 
kMre ,1 względi1inłyhy nalrż .v- przr skrzyżowaniu ulic Wojska Jadwiga Szczepańska. pno. Roboty murarskie rozpoczną się już za kilka dni. 
rin int~<'~ NzwajQWP i mrj~ Pohk~p i ~li~k~g~ Dw~ -------------~----~--------------------• 
11nluą. ob~ługę · rurhu dalekobicż rzrc Pabr:czny bowi<'m, poRia- oz· yw1·en1·e na Io' dzk1·ch rynkach 11ego i lolrnlnego. da,jąr,v tory ślepo kończące Nię, 

\iroher ~tnle wzra~tająryrb 11io b<?dzie m6gł w przys7lośri .„ d • k t 
zadań łt.dzkiego ·\':ęzła ko]pjo· ~prostać zadaniom. jakie nalCTH r 0 az prze racza popy 
wegn, obecnie wylania sif p:l.lą· rla 11n. niego wirlkie przemyslo Mimo pokaźnej rozOOdowy wbród. Po<laż wy.raźnie przekra akcje strony pilnie się wystrze-
rn. konier1. ność wprowadzPnia WP mia~to. sieci detali-0znych pun:ldów han- cza popyt. gają zaskoczenia przez władze 
niezhęduwh zmian i l1zupełnif' - TTJ. Analogirznie oo p6lnoc- dlu uspoleczn'onego, stanowią- Gosposie chcąc najrychlej kontrolne. 
nia w jrgo ukladzie. nd linii koll'.iowej winna i mu cych niewątptiw: e najtarisze sprzedać swe p;·odtrkty nie da- Na rynkach nabyć można d0· 
• XR"uwn. się tn ~zpreg T'o~tn - si powstać poh1dniowa. linia ko- ją przejść spokoj-nie ewentual- słownie wszystko, Znajdziemy 

!ntów, w.rnrngnjących n:hkil'j lejowa. z Dworcem w okolicy źródlo zakupów, d:a łódzkich nym nabywcom. „Paniusiu. mo tu i ryż, którego brak w s.kle 
rPalizarji. Wymirf1my je po ko- Placu Niepodległo§cl. IstniPje gospodyń rynki wciąż jeszcze ie iajek, mam świeżą śmietanę, pach. sprzedają go spekulanci 
lei. odwodowa trn•a kolejowa, bieg są magnesem przyc i ągającym rr\a.sełko". Kupujące jednak s ' ę po 1700 zł za kg. Wielki WY· 

I. Dla 11"prn.wnienia ruch n. ko ną.rn pr7f'Z <'hojny - Rokicie, Ostatnie pięk.ne pogody i zwię r. •c śpieszą. Wybór duży. A ce- bór wszelkiego typu konserw, 
lf'jowri:;o na tra~i~ War~zn.wa nie odpowinda nowoczesnym kszone w związ.ku z tym dowo ny mają wyraźną tendencję przewat;inie zagranicznego po· 
- 1,ód:f. - Wrodaw w piPrw· wymogom, mnjąrym na celu do zy ze wsi wydatnie przyczri'ly zn i żkow:i. chodzenia. Obok puszek z koni· 
~zym rzędziP trz<'ha przPprowa- win.irnie por'łróżnych jak naj- się do zwiększenia ilości klim- Komu jabłek? Ko•nu? ną. krwawą kiszk ą, wszelkiego 
ilzić rozdział ruchu osobowego hli7.cj ich clom6w , względnie leli rynkowej. Bo też jajek, Spiewnyrn zawodzeniem przyc i ą rodzaju luksu.sowe sma kołyki, 
od towarowego. W tym celu ich n1iej~c prary. masła, serów. śmietany jest tu ga ją uwagę przechodnia właści- dżemy, kompoty z an~nasów i 
~--~--~~-~~~~~~~~~~~~-~---~--~~~~~~-~~~ c1eiki straganów ••arzywni:zo- lp. specjały - oczyw i ści e nie 

~..+P>lay~ Nie mogą znaleźć pracy-bo jestem uczniem 
b jest już w porząd !m i p0<0 

Jestem uczniem drug'ej kia- s1ają do wypełn' en:a tylko for 
sy Liceum Mechanicznego przy maln~;~i. :-\ :ig'.e wychodzi na 
Pafo;twowej Szkole Techniczno jaw, że jestem uczn:em .I _sto 
Przemysłowej. Pr:miev.•aż poza, unek do mnie natychmiast s:ę 
Jl3ństwowym stypendium nie zmienia. Oka1luje !ię wówcz:is, 
ot-rzymuję żadnej pomocy mate że pracownik nie jest potrzeb· 
ria!nej od nikogo, pragnę !>• zy ny. N:eraz wystarczy już 6a:n 
jąć jaikąś pracę, by tnót' zarobić w1cłok c.zapki uczniowskiej, bvm 
na siebie. Od kitku miesięcy sta u~łyszal odpowiedź, że miejm~ 
ram się 0 posadę. Jedna•k kierow 1est zajęte. Przeważrrie jest to 
nidlwa zakładów l!Jra.<:y, pr11e7. kłamstwem. 
5Woją - niozym nie wyUuma- Aby nie być gołosłownym. 
.)Zoną - nie-chęć do uczniów podam przykład, jeden z w:elu. 
vniemożliwiaj9 mi to. Po przeczytaniu ogłoszenia 

Obywatelu Reda.ldorze! Lecz - o dziwo - w ciągu 
o,;,eregu następnych dni czytam 
w gazecie to samo ogłoszenie. 
na podstawie którego zgłosiłem 
się do PZPWI. nr 2. 
Państwo loży ogromne sumy 

na nasze ksztake<nie l na s<\y
pendia, których chętnie wiei.u 
by się wyrzekło, aby !11ie być 
dla państwa ciężarem. Niesłusz
ne stanowisko niektórych kie
rowników za-kle.dów pracy unie 
możliwia nam usamodzielnienie 
si~. 

Edward Małka 

~ 

owocarskich. dla wszystkich ki eszeni dostęp. 
Poza legalnie handlującymi ne. 

wśród Humu kręcą się przekup Kwitnie i handel sodą. Kilo· 
nie, uprawiaj rycy poką t ny han- gram 100 złotych. Drogą , jaką 
del. Dz! ś w:elu spośród nich o- artykuł ten, s k ąd i nąd, defi· 
feruje do nabycia mięso i sio- cytowy w sklepach u społccz nio 
ninę, pochodzącą przeważnie z nych, trafia na rynek - są z3· 
potajemnego urboju. Cena oczy- wodowi „ogonkowicze" wyku: 
wiście spekulacyjna. pu ją cy sodę w sklepach Centra ... 

Jak nas informuje dyżurujący li Chemicznej. 
na rynku milicjant, walka z tym Na rynkach widać Już, że 
typem spnzedawców jest bardzo wiosna i święta Wielkanocne za 
trudna. Z reguły handlarze mię pasem. Sprzedawców sztucz· 
S'I nie posiadają przy sobie. Na nych kwiatów i świeżej zieleni 
bywca odbiera towar w jakimś wiell\J. A popyt na b ibułkowe 
umówionym punkcie, którym czę rna.rgaritk!., róże i inne pap:er• 
sto bywa i prywatne mieszka- kowe świecidełka duży. 
nie. Obi~; dokonywujące trans- J, 

Za:n.'}'czaj bywa la·k: '\\rs-zyst w prasie, że PZPWł. nr 2 za-____________________ .;.....;;._.;._ ______ .;_ trudnią jednego kreślarza i jed 

~.ie czekajm~. na miesiąc czystoki nego techn!-ka. zgłosiłem się rlo SLlłDfH~. Prawo członków Powsz. Spółdzielni do dywidendy 
·- ' '" ·· "'•- · · ' adm?nistracjk Naczelny inżyni~r 

Ju~ od 1 go kw1·etn1·a 3a:dadów, kfóry udał mi cały 
6 • ~r.~1 eg pytań, niezbędny ih ?"IY 

gt'Untowne· porządkowanie domów prz} jn•owaniu nowego p.racow· 
. nika. zapytał następnie, e iy 

. Na wielu podwórzach łódz· być skoordynowana z akcją ·przyipadkiem nie jestem ucz. 
kich domów,. m'.mo !~ałego ~· dozorców wszystkich posesji i r:iem. Odpowiedziałem oczywl
przątania .śrmec1, uzbierało się prywatnymi przedsiębiorcami ście twierdząco. Wtedy okazało 
w c.1ągu .Zl1:1J'. spor<? odpadk6':v wywózki śmieci. (es) ~ię. że miejsce jest już zajęte. 
i meczystosc1, ktore obecnie 
zatruwa:ją powietrze i grożą 
epidemiami. Nagłe ocieplepie 
groźbę tę zwiększa, toteż do
zorcy poszczególnych posesji 
winni czym prędzej przystą
pić do gruntownego up~ząta
nia różnych zakamarków, piw 
nic, komórek itp. 

Ponad 20 ha nowych działek 
do dyspozycji ludzi pracy 

Popularne ogródki działko
we, dające uprawiającym je 
dużo korzyści i zadowolenia, 
były dotąd udział-::m małej sto 
sunkowo ilości dzierżawców. 

Dzięki przydzieleniu no-
wych terenów na działki, 
Łódź posiadać ich będzie e;k. 
20 ha. (es) 

W związku zamieszc:oonym w „Glo 
sle" artykułem pod tytułem: „Pod 
adresem P.S..S. Należy uświado
mić klientów o kh praw:le do dy
widendy" Powszechna Spółdzielnia 
Spożywców nadsyła następu
jące wy jaśnienie: „T zw. ,dywi
denda", rabat od zakupów, był wy 
placony w roku ubiegłym tym 
wszystkim członkom P.S.S., którzy 
złożyli kupony zwrotów od zaku
pów za rok 1947. Kupony od zaku
pów za rok 1948 zostały zebrane, 
rabatu jednak dotychczas jeszcze 
nie wypłacono, gdyż obecnie toczą 
się przygotowawcz-e prace do wy
platy. Wyplata nastąpi przypusz
czalnie w drugiej polow,ie kwiet-

r.ria, o czym członkowie będi\ po
wiadom~enl 11J!ecjdnyml zawiado
mieniami. 

Teraz, o ile chod:zi o stosunek 
Powsz. Spółdzielni Spożywców do 
bej sprawy, to P.S.S. nie przecho
dzi do porządku nad małym ·za.Inte 
resowaniem członków, tą tak dla 
nich ważną sprawą. 

Przeciwnie - wszys1kiml do
stępnymi środkami P.S.S starało 
się i stara uświadomić członków. 
Sprawy dywidendy (rabatu) poru
szane są przy okazji zebrań człon
ków, przez Komitety Sklepowe, w 
okólnikac)l, mieSlięonych biulety
nach, w prasie l t. p. Sklepowi 
otrzymali wyraźną Instrukcję, że-Jak się dowiadujemy, już 

od 1 kwietnia Zakhd Oczysz· 
czania Miasta przystąpi do ak 
cji gruntownego porządkowa
nia domów w tych rejonach, 
które są pod jego pieczą. 

Obecnie dobrodziejstwo korzy Na Si "orespondenci labr11czni ai.1z-:. 
stania z przyrody i świeżego '""' 

Naturalnie, akcja ta musi 

Towarzystwo Przyjaciół 
DZIBCl 

powietrza uzyskają znaczniel':'"'~"""'.,...-~---...,--........ ...,,... __________________ ..., _______________________ , 

liczniejsze rzesze ludzi pracy. I Młodzież RSW ,,Prasa" otrzymała sztandar Jeszcze w bieżącym sezonie 

by wydawali kupóny członkom 

hez tch specjalnej prośby, czy Ln· 
nej Interwencji ze strony członka. 

Bardzo dziękuje-my zą artykuł, 
prosimy o więcej takich artyku
łów, które najwięcej pom09ą tej 
"J)rawle." 

Łodzianie .zawieraiq 
coraz więcej małżeństw 
Jak dowiadujemy slę, w Urzę· 

dach Stanu Cywilnego w Łodzi 

ogółem zawartych zostało w roku 
1947 - 8330 małżeństw, zaś w ro· 
ku 1948 - 9749. 
Każdy rok przyno&i stały wzrost 

ilości zawieranych małżeństw. Tak 
więc tylko w s_amym styczniu b. r. 
w związki małżeńskie wstąpiły 

1292 osoby, w lutym natomiast -
1308. B. 

-o-
Jednolite ceny 

naprawy zegarków 

Towarzystwo Ogrodów Dział
kowych wespół z Wydziałem 
Plantacji przystępuje do zakła 
dania nowych ogródków <hiał 
kowych na przejętych tere-

W na}Wiższym ezasie nastą- nach rolnych w różnych czę
pi połączenie Robotniczego To ściach miasta. Przy linii kole
warzystwa Przyjaciół Dzieci z .iowej na ul. Nowotki znajdzie 
Chłopskim Towarzystwem Przy zajęcie i odpoczynek ok. 200 
jaclól Dzieci. nowych działkowiczów, nad 

Połącienie to połoty kres do linią kolejową - na trasie od 
tychcuisowym różnicom, jl!lkie ul. 11-go Listopada do Dwor
cechowaly prace posz-czegól- ca ~a~iskiego - ~k. 10~, na 
nych insiytucji opieki n.ad doz4ec Ret.kim przy ul. wąejisk1ej -

W ubiegłą niedzielę odbyła I szereg mówców zabrał głos, 
się uroczystość odsłonięcia podkreślając wagę chwili wrę
szlandaru ZMP przy RSW „Pra czenia szt.andaru, pod klórym 
sa". . młodzież pójdzie ku nowej, lep 

Część oficj.alną UToczystośc1 szej przyszłości. Hasła walki -
otworzy! tow. Miler, poczem mówi mi ędzy innymi tow. No

Walne zgromadzenie 
Tow. Opieki nad Zwierzętami 
Dziś, w niedzielę, d'llia 27 

wi, przewodniczący ZMP - są 
wyryte na tym s.rlandarze. P45 j 
dziemy pod nim budować nową 

sztukę Bolesława Prus a p. l. 
„Nawrócony". J es.t to pierwsza 
sztuka, jaką wysta~ilo nowo
zalożone kół·ko dramatyczne. Po 
raz pierwszy wystąp"lii w niej 
na scenie młodzi pracownicy za 
kładów RSW ,.Praf>a", dając do 
wód swych uzdolnień i rzetel
nej prący. 

Niejednokrotnie zdarza się, te 
za tę samą reperację zegarków ze
garmistr&e pobierają bardzo różne 
ceny. Sprawa ta zostanie nieba· 
wem ostatecznie uregulow!!Jla. W 
najbliższych dniach Cech :Ugarml
strzów wyda „Książeczkę cenn!ko· 
wą", która dokładnie okr-eś!! ceny 
za wszelkiego rodzaju naprawy. 

k. · · k' . . · '-'- . d ok. 250, przy remme na ul. 
le~ wier.;> 1m I ~leJS',''Ull I . a Dąbrowskiej - ok. 50. 

zarawno Jednym, J3·k 1 drugim Na obszarach ogrodów ·dział 
te. sam_e. 'Zasady wychowawcze i kowych buduje się studnie za 
op1ek~ncze. . . kłada ścieki, wznosi ogrodze-

OIX_e . polącwne ansitybuqe nia. W dawnych ogrodach 
przyb.1or;~ nazwę Towarzystwa działkowych dokonuje się nie 
Przy 1ac1oł Dzieci.. (S) zbędnych inwestycji. 

Uwaga, studenci członkowie ZAMP I 

Pochód z okazji Światowego 
Tygodnia Młodzieży 

Wszyscy studenci, członkowie Studenci PL - w rej.anie ul. 
ZA.MP są Olbowiąza:nJ stawić Wscl!odnia 65 do Narutowicza. 
si~ dnia 27 marca br. o godz. WSGW, PWSP i Szkoły_ Arty-
11;30 na pochód z okazji Swla- styozne W~.ti1odnia 65 do 
łowego Tygodnia Młodzieży. Jaracza. Kurs Przygotowawczy 

i SGH - Wschodnia 65 za stu 
Studenci poszczególnych u- dentami Politechnilki. 

C"lelni zbierają s i ę w następują- Studen<:i niezrzeszeni, Bratrlle 
cych mejscach zbiórki: Pomoce i I<oła Na11Jkowe zbie-

Studenci UL zbierają si~ rają się przed Bratniakiem UL 
przy ul. P.iotrkO'Wskiej 4S i 48. ul. Jaracza 7, 

bm. o godz. 11-ej ·w sali MRN 
przy ul. Nowotki 16 odbędzie 
się doroczne Walne Zgromadze
nie członków Towa-rzystwa O
pieki nad Ziwierzętami. 

-o-

Akademia M1ckiewiczoMKll 

rzeczywistość. 
Po przemówjeniach. przewod

niczący Dizie!nicy Górnej-Pra
wej ZMP - kol. Wo<lzkki, od
słania sztandar, poczem wręcza 
go delegacji młcxlzieżowej za
kładów . Młodzież zebrana na 
sali wstaje z miej\Sc. Na twa
rzach widać głębokie przejęcie 

Zarówno gira, jak i wystawa 
sziuiki stały na nieprzeciętnym 
poziomie. 

Na slowa szczerego uznania 
.zasłużyli reżyserowie kol. kol. 
Zuchowski i Krajewski. 

Po części artystyca:nej odby
ła się wspólna herbatka i wie
czorek taneczny. 

i powagę. Hymn młodzieżowy, N. M. 
Staraniem Lódzikiero Komite- rozpoczęty przez chór, podchwy korespondent fabryczny 

tu Obcho<l11J 150.Jecia Urodzin tują wsz yscy zebra.ni. ,,Głosu" 
Adama Mickiewicza w niedzielę W części artystycznej zespół w Zaik!adach Graficznych 
dnia 27 ma.rea hr. • godz. 16. świetlicowy ZMP wystawił RSW „Pral'Ja" w sali Fiłharnlonii Miejskiej I ______________ ...;;._..., __ 
(przy ul. NarutowiC!Za 20) od- Odznaczen!a i awanse robotnic 
będz-ie się uroczysta.. akademia 
ku czci Adama Mickiewicza. 
W programie: zagajenie prze
wodniczącego Komitetu - wi
cewo jewvdy J. Sianiawskiego, 
prelekcja prof. dr J. Z. Jaku
bow.skiego, pieśni w wyk. chó 
ru MZK pod dyr. ~rof. A. Cha
mby, recytacje artyst:Sw teatru 
Wajs.ka Polskiego L Zamkow 
J . Swiderskiego, utw•ry Chopi
na w wyk. E. Przyłęckiego, 
pieśni do słów A. Mickiewicza 
w wvk. H. Bace-wici. 

Podczas uroczystej akademiij tow. tow. 'nednar';k9stanislawę 
w PZPB n.z: l~ zostały_ odzn~- Ciecharską Irenę z oddział~ 
czone Krzyzam1 . Zasługi dwie szpularn.i i Zielińską Stanisławę 
nasze towarzys_zk1. z oddziału s.kręcailni. 

Tow. Fu-r;nan:-ka odznac~ona Po tej oficjalnej uroctystości 
Srebrnym Kr~yzem Zasługi -za zgotowano nam prawdziwą ucz 
pracę na odcmku . społecznym: tę artystyczną, za którą należy 
Bronzowym Krzyzem Zi!,sł_ug1 się po<liz1ękowanie naszemu kie 
z?s.tal~ udekorCYWana - row- rownikowi świetlicy i zespolo
mez z;a pracę s.poleczną - tow. wi fabrycznemu 
Zielińska. · M. B. 

Tego sa~ego dnia wysunięto korespodenl fabryczny 
ll4 stanowiska oodmaistrzvch -Głosu orzv PZPS nr 16 

ODCZYTY 
WIECZÓR AUTORSKI 
SEWERYNA POLLAKA 

H. 

W poirledziałek dn. 28 b. m. .• 
Ośrodku Propagandy Sztuk! (Park 
Sienkiewicza) Wydział Kultury I 
Sztuki Zarządu Miejskiego w Ło· 
dzi urządza wdeczór aut'orsk:l Sewe
ryna Pollaka. 

Pocz~tek o godz. 19-ej. Wstęp 
bezpłatny. I 

W dniu dzisiejszym dyżurują na· 
stępujące apteki: Daszyńskiego 19 
- Bojarski, Wólczańska 37 - Cy· 
mer, Piotrkowska 225 - Epsztejn 
Zgierska 146 - Niewiarowska, No 
wolki 12 - Pawlikiewicz, Brzeziń· 
ska 56 - Trawkowsk11, p~.1„6~~ 
'2.d.„b - łJnil.tnw1;.lci_ 



PANSTWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 

W .!.ODZI 
„J. Ja1acza 27 

In iś o godz. HUS komedia naj 
w ybitni „ jszego dramatop;·sarza 
h i s1;1Jańskiego Lope de Vegi pt. 
„ Pies ogrodnika „. 

.· "A:;'.tSTWOWY TEATR 
POWSZECHNY 

w Lodzi ul. 11-go Listopada 21 

Ostatnie przedstawienia komed!i 
Michała Bałuckiego „KLUB KA W A
LERÓW" , 

TEATR KAMERALNY DOMU 
ŻOŁNIERZA 

ul. Daszyt'1 s kieg•1 34-
Dziś dwa P'ZedElaw1P111a o godz. 

16-ej i 19 t 5 komedio-farsa E. l' ie
trowa „'łlYSPA POKOJU" . Kasa 
aynn11 od 17-ej. tel. 123-02. 

TEATR „OSA" 

Traugutta I tel. 212-70 

O godz. 19 30, w ni edz i elę I świ ę 
ta o 16 I 19.30 farsa M Slomczyń · 
sk!ego t Z. Wiehlera p t. „Ryccm 
Szalony" z A. Dymstą 

TEATR „LUTNIA" 

ł'lo~.ewtka 243 

Dził I corlzienn 1e o godz 19 15 
, BA.ROM CYGANSKI" operel~: a 
w 3-ch aktach t4 odslona cht 

TEATR „MELODRAM" 
u(. Traugutta 18 (Gmach o;.:zz) 
Dzi ś o godz. 16.00 I 19.15 dwa 

przedstawienia dotk-0nalej kom<> dii 
fr~.ncusk!ej E. Augier i J , S~ nrlc au 
pt. „Zi i:ć pana Po' rier", 

UW AGA DZIEC li 
Teatr Lalek „faramus1J;.a" czyn

ny w kaidą n ied zielę i święto w 
!!Odz. 12.00 i 14 OO w sali Polska 
YMCA, ul. Moniuszki 4a 

Vv orogramie „Stach i Strach„ . 

HENRYK SZTOMPKA GRA 
DLA: SWIATA PRACY 

W ramach niedzielnego poranku 
symfonicznego ~il harmonli Miej
skiej, 2'1 b. m . godz. 12.15 znakomi 
ty pianista polski H E N R Y K 
S Z T O M P K A wykona Kon
cert f-moll Chopina Bilety dla 
świata prac:1 do nabycia wyłącznie 
w Wydziale Kulturalno-Oświ ato

wym O.KZ.Z. (Trauqutta 18) w ce 
nie po zł. 33.- i nO - no w•1yst
kie miej,ca. 

ADRIA - „Zagubtone Dni" 
BAŁTYK - „Klę!ka Szpiega· 
BAJKA - „ W cieniu podejrzenia" 
GDYNIA - Program Aktualooścl 

Kraj . I Zagr. Nr. 13'" 
HEL - (dla mlodz.1 -

„Zaklęta Narzeczona". 
MUZA - „Sen o Miłości" . 
POLO'.'<IA - „Zapomniana Wio-

ska." 
I"RZEDWIOSNTE „Rudzi el~c" 
ROBOTNIK - „Nikt nic nie wie„ 
ROMA - „SkMb " 
REKORD - „Knock,-Out" 
STYLOWY - „Nicholaus Nicklc 

by" 
ŚWIT - „Zam ieć Snieżna " 
TATRY - „Lekkom~·ślna Sio5tra" 
TĘCZA - „Kl~ska S?piega". 
WISŁA - „Obywetel Kane" 
WOLNOŚC - „Renegat ' 
WŁÓKNIARZ - „VolponP ·· 
ZACHĘTA „Tr7.ecl Szturm'" 

• „ ' • r' / •• ' ',~ _-„ ;;, • ,• „ :~ J". ( 

Czy zmiana stosunku kierownictwa sekcji! 
do graczy może podnieść pąziom p iłkarstwa? 

Co na to odpowiedzą nasi działacze sportowi i zawodnicy 

ABC 
sportowca 

1. l 'od3koka111i rozkr"-k i i ze• 
Rk oki z wyma chem . ramion w 
bok i dół (10-12 razy ), W jecluym z dzienników lód zkich ukazał się wywiad w któ-1 zmuszaję,c 1y m nieki edy kierow 

rym były pilkau ŁKS-u ob. Gałecki doszedł do wniosku, że nictwa klubowe do pewnych 
zmiana. „stosunku' • klubu do zawodników wpłynie na. pod- · posunięć, nie zawsze zgodnych z 
ni!!sienie poziomu piłkarstwa. Nie wszyscy są. tego zdam:i. za sadami i obyczajami, J?r zyję
Między innymi nie zgadza się z tym w.-prezes ŁOZPN-u dyr. tymi ~ s por.ci e. ama~orsk1m. . 
Ka.źmierczak. Artykuł dyr, K~ łmiercz11ka. zamieszczamy w ca A w1~c w1d;r,1my, ze zło ( m: 
łości licząc, ?,e w tej sprawie z echce si~ wypowiedzieć wielu ~ki poziom p i lka r~tw n. ) t k wi 
C.ti~ ła czy sporto-:v:rch i zawodni ków. 7.11 ac7.11 ie gl ~bi e,j i trn~ka klubu 

li 

2. Z po~tawy rozkrocznej krą. 
że n i a. ramion przodem wzw.vż i 
tyłem w dół. Wykonać 8-10 
;azv w wolnym tempie. 

3. Z l e żenia przodem, ramfo· 
n a w b ok , sklonr tułowia do t y 
lu wraz z odchyleniem ramion, 
6- 8 ra1v . 

Z 11y1\orJ 1.1 mi oh. C-.i!Pc ki„gu t al istycz •1{·~0. A i lu t o :i:a, - 1cl ui-
11ie zg-acl;:a m ~ i ~ - pi~z" ef y r, ków było na utrzymaniu p rze
KP..źrniercza k - pon iewa ż u ,i ~ - n'1żn~'ch 1.mecena só 1V ' ' Rportu 
cie •pr:rn·: , w s oo•ti l1 przez 11 ie- l•ądź musiało !i ę sprzedać klu
J!'O przed•ta~1io 11 ~" j l'st zhy t howi za cenę otrzymauia. gło
pl5·t kiP i jer!11 o~ tro11 ae. !lowcj pracy. Znane i<ą równi<'ż 

Annlizu,j~c piłkars t wo lódz- w~·padki, że za1Vodnik rtrzyip y 
ki e 11a przest r r. r11i kil k unastu wał przer0żne podarunki w po -
1 ~ 1 n a l eżv •twiPrd 1, ić , ze zawod Ma ci mieszkania c7.y t ei: m obli 
11ir·.1- po~;.rze~<il u.vc h kluhóv• re- lub nakrycia st oło w.<'go wzglcd
kruto "·11l i •ię w (.)0 proc. r.e 11ie garnituru. 
s fe r roho t ni czyd1. Z nan e są w.I' W tn kiPj to ntmoAfe rze wy
pa •lki, ż e zawnd11ik ni c zn a ł chow,n,-a no zawod ników pr ZC' 7. 
lderown ict wa ~Pk c,j i. 11i e 111 ó- R7.creg la t w okresil' .,mocn r•t v.- o 
'" i ~c o nłon kach 1 nr1~ d11 . R.' '- we.i" l'ol•ki. Met oda, :jaką J'O
":aln i t ak. że za w·odnik z uw a - sługiwali 1:1i ~ ówc ześn i „dzia ln-
.::i 11 ~ "" ·o.i e wysok ie walo r.v rzc"- właściwa b~-ła. kapitali 
pi ł karsk i e , tol ero wa11.1' był w storn na. każdym od cinkn życi a 
k l11hie .inko „w.Hobni k" i f i1;11 hpolcczn cgo i narodowego. 
ro wał .i r•l .Y nie w c1Yi<i <' ntj i .in· 1 naczcj zgol a pojmowa n.v h~-ł 
k o zswod11ik, ui c h ~ rląc c 1,łou - ~port i wy chowanie spolcczne 
k inu kluhu. w klubad.1 robotniczych. Znwod 

l'\o ho i jakże chł op iec z lu- nik kluhn robot.nir· zego nic tyl
cf11 mńgł b~-ć równ~- m w prn · ko uie ot r z .1'm,v wał upomink(1w, 
w arh człon kow~kieh z prze rl • t a al<> obowiązany bJł m i~rlzy i n
, , ie ie la mi PpolrczeńP t "a kapi- nymi do rcgularnt>go oplacanm 

Dzisiaj startują 
lekkoaded ,.Chemii" 
Sekcja Lekkoatle tyczna Z.K.S. 

„CllEMIA" organizuje dt is iaj dnia 
27. bm. o godzinie 9-ej na roa.po
o:ęcie sezonu: bieg na. przełaj 

dla juniorów na dystansie około 

2.000 mtr. ł dla seniorów na dy-
5tansie 4.000 mtr . 

Start I meta z.ostały wyznaczone 
przed domem Harcerskim przy ul. 
Skorupki 10-12. 

składek cz.łoukowskich i brania 
ud ziału we w~zelkich przej a
wach żrcia społeczno - politycz 
ucgo i l;Jubowego. Stanowił 
Jącznic z członkami zarządu j ed 
ną. całość. 

Dzisiaj musimy wyelimino-
wać z naszego życia. eportowe-
go niektórych „mecenasów'' 
aportu, którzy w konserwa-
tyźmie złych nawyków i trady
cji chcieliby nadal kontynuo
wać ewl} pracę społeczną. 

Obecnie jeszcze niektórzy za.
wodnicy obarczeni przyziemny
mi naleciałości11mi . umiera.ją.ce 
go ustroju, wykorzystując nie-

Bieg jest dostępny dla wszyst- uporzą.dkowa.ny jeszc7e chwilo
kich członków Klubu I Kół Spor- wo odcinek życia sportowego. 
towych przy Zw. Zaw. Prac. Prze· 
mysłu Chemicznego. oraz wszyst
kich chętnych. 

uprawiają. wobec niektó7ch 
kierownictw klubowych polity
kę przeróżnego za.ska.kiwania, 

Co usłyszymy . przez radio 
6 . .(5 Sygn~! czarn I pobudka. 6 . .50 \na. 16.45 „Nowe ks!4żkl" - !el le· 
Program dnia. 6.55 Muzyka. 1.00 ton . 1'1.00 Koncert rozrywkowy. 
Wiadomości gospodarcze dla wsi. 13.10 „Pan Tadeusz" (8). 18.30 
1.15 Muzyka poranna. 8.00 DZIEN- XU-ty Koncert z cyklu: „ŻYWE 
NIK. 8.20 Z prasy stołecznej. 8.25 WYDANIE DZIEŁ CHOPINA" . 
Muzyka poranna. 8.55 Wiadom. 
Spoi. Komitetu Radiof. Kraju. 9.00 
Nabożeństwo z K{akowa . IO.OO Au 
dycia dla chorych. to.to Audycja 
regionalna . 1 I.OO „Wszechnica Ra
diowa". t 1.20 (LI „Na widowni ty
godnia" - felieton red . K. Turkle
wacza 11.30 (Ł) Preludia Chopina . 
11.45 (L) „z frontu radiofonizacji " 

wiadom . w omów. Dyr. Okr. P. 
R. A. Sm:ejana. t L57 Sygnał cza
su i He j nał. 12.04 Poranek symfoni 
c1.nv 13.00 Radiokronika . 13 10 
Naj~iek . audycje przyszł. tygodnia 
13. 15 „Niedziela na wsi" tł .OO Po 
11adanka przyrodnicza 14.10 „Dyl 
~owizdrzał. 14.30 .,~a Rwoj~ką 
nutę" 15,00 Ballany nit .T. Sło
wackit-go. 16.00 DZIENNIK POPO
ŁUDNIOWY. 16.20 Muzyka poważ 

19.10 W przerwie Koncertu „Liryki 
szwajcarskie I rzymskie Słowac

kiego". 19.20 D.C. Koncertu z cy
klu: „ŻYVvE WYDANIE DZIEŁ 

CHOPINA". 20.00 OZlENNlK WIE 
CZORNY. 20.4.5 (Ł) Wiadomości 

sportowe. lokalne. 20.55 (Ł) Komu
D·ikaty. 20.58 (Ł) Omów. progr. lok. 
na jntro. 2LOO „z życia Radz1eckle 
go. 21.30 .,Na muzycznej fali ". 
22.00 Wiadomości sportowe. 27. 10 
(Ł) Montaż dżwięiwwy pt. „Włók 

niarze i metalowcy łódzcy podejmu 
iii apel hutników" . 22.25 Muzyka 
taneczna. 22.45 (Ł) Koncert tyczeii. 
23.00 Osatatnie wiadomości . 23.10 
Muzyka taneczna . 22.50 Program 
na dzień nutępny. 2-ł .OO ZakońC'lle 
nie audycji i Hymn. 

o postępu,v 1,awodni ka w 
'?kole, cz,v wy uczenie go jakie.
goś zawodu nie wystarczy · 
do poda ieRie ni a poziomu pitkar 
~ki ego. 

W dzis iC'j Rzej rze1·. 1.ywi s to~c i 
zar ządy klubó1v powinuy dbać 
o to, b y zawodn ik miał możli
wości uprawiania sportu, t o 
.jc' t b_v posiad ał Bprzę t sporto
wy, boi~k o, nhy miał salę do 
ćwir?eń i instrukt ora. Zar ządy 
klubów mu~zą wy~nną~ sohie 
jako zaga d nienie nac zt>ln e prn,
cę 'IYy~zkole n ion- ą, wycl10w a w
czo-polit~· rzn llc oraz powi~zanic 
~i ę na odci nku Rportowy m z 
m łod zi eżą wi e,j sk ą. 

Za wodnicy, w{'dlug mn ie, mu
~zą zerwa ć ze zl .vmi nawy kami. 
Powi11111 Rohi e zda w nć Rprn.w ę, 
Ż<' przywiąz,a ni c do bar w k l11-
}Jowych, żela1,11 a dyscyplina, 
TJraca nie t y lko na bo i~kach , 
ale codzienna. p raca w f a h
ryce, biurze , czy skle pie, 
11nrówni ze w szvstki mi lud:/.mi 
p racy n a d ~c ali za cją. ]Jla
nu trzyletniego, umoż liwi w en 
łej pełni wykorzystanie możli
wośc i sport owych a t ym samym 
pocl n l e~ ie poziom sportowy. 
Państwo Ludowe zapewniło 

sportowcom opiekę lekar~ką. 
(bezpłatne pora.dnie sportowe) 
zapewniło młodzieży naukę, 
daje możliwoś6 wyuczenia się 
zawodu oraz pracę dla. wszyet
kieh. 

Nie traktujmy więc ludzi doj 
rzałych, jak dzieci, którymi na 
leży się bez przerwy opiekować. 
Bo jakaż to różnica między 
działaczem klubowym, który 
pracuje zawodowo, tak sam.o 
jak i zawodnik. Posiada rod zi
nę, którą. niejednokrotnie za
niedbuje. gdyż cz11s swój po pra 
cy musi codziennie poświęcić 
dla klubu. A przecież poziom 
organizacyjny danego klubu 
nie jest zależny od tego w ła· 
kim stopniu sprawuje nad mm 
opiekę jakaś inRta.ncja wyższa 
czy urzą.d. 

OJ IY 

... ' 
V 

4. S iad plask i. Na. 1 - chwyt 
nńg' dło11mi pod kolanem, na. 2 
-skłon tułowia. w d6ł, czołem 
starać się dotknąt k olan, ua a 
- wyprost tułowia, na. 4, -

odpocznij , popraw postawę w 
sia dzie. Całość wykonaj 6-8 
rn 7,y. • 

5. Z klęku podpartego ugma.· 
nia i wyprosty ramion z wy· 
pro8tem j edne.i nogi. 

Na. 1 - u gnij ramiona, -..y. 
prost prawej nogi (palce s~opy 
wyci1rnnięte w s~ronę. ~uf1tn) , 
na 3 - wypro~tUJ ramiona, no· 
gę poRtaw do kl~ku, na 3 -
ugnij ramibna., wyprost lewej 
nogi, mi. 4 - do klęku. 

( 'aloM powtórz 6-8 razy. 
G. W rozkroku luźne skręty 

tułow i a w l C'wo i w prawo (ra· 
111 i on a ~poczywa j ą. wzdłuż tu· 
łowia ) . 

7. Bieg w miejscu Jub dokoła 
pok oj u, co trzeci krok lekki wy 
skok w górę z odbi cia jedną. 
nogą. (ra z lewą. drugi prawą). 

8. P ól minuty spokojnego 
marsz.u dokoła pokoju. 

Co nam dzisiejszy dzień przynosi? 
Przegląd dzisiejszych imprez sportowych 
Piłka nożna: zawody o m- Lekkoatletyka: stadion Wimy 

strzo.~two ligi drugiej grupy godz. IO - biegi na przeł.aj dla 
północnej: stadion LKS Włók- kobiet i mężczy zn ( 1200 I 3500 

mtr.). 
niarza, godz. 15-ła: Widzew - Piłka ręczna: sala YMCA 
Radomiak. przed południem i po polu<lniu 

Zawody o mistrzostwo klasy zawo<ly z udziałem MKS-u z 
A okręgu /ódzikń~o: stadion Krakov.ra oraz dalszy ciąg tur
Ll(S Wlók.nian, godz. I I .ta: nieju mis/lrzowsk iego drużyn 
LKS Wlókniart Tom~srn· s-z.ko\ny~h w sia\kówce i koszy 
wianka. Godz. 15-ta stad ion kówce. 
Ziednoczonych: Spójnia (daw- Zawody pływackie: pływaln i a 
niej TUR) - Lechia, Piotrków: YMCA, godz. 16 30: przegląd 
Coocordia Boruta, Zgierz: sił pływaków łódzkich przed 
Włókniairz - ZZK Koluszki. mistrzostwami Polski. 

Odprawa Drużyny Instruktorskiej 
Hufca Harcerskiego Lód.i-Powiat 

W ub. tygodniu w Łódzkiej W dyskusji, która się wy-
K~n;endzie Ch_orągwi Harcer- wiązała po wygłoszonym re
skie] odbyła się odprawa Dru feracie harcerze i harcerki 
żyny Ii:strukt~rs~iej Hu~ca dali d~wód głębokiego zrozn· 
Harcerskiego Łodz - Powiat. 

W klubie powinna obowiązy
wać za.sada udzielania. pomocy 
(poza. materialną) w graui
cach ogólnie przyjętych. Zawod 
nicy powinni być reprezento
wani zarówno w kierownictwie 
sek cji jak i zarządzie, by d7.ia
łalność i rozwój klubu była dl~ 
wszystkich jego członków j ed
nakowo droga i jednn kowo ce
nion11_ Jedny m słowem należy 
dążyć do kolekty wnC'j pracy, 
hy wyrobić u wsz;ystkich poję
cie odpowiedzialn o~ci za lo~r 
klubu. 

Cicka""e byłybv wypowied zi 
na t~n temat na. łamach pra~y 
zarówno ?:e ~trony działaczy 
~portow~·ch jak i s11my ch za
wodników. 

Z. Katmierezak 

Na porządku dziennym odpra mi~nfa przemian społeczno· 
wy aktywu harcerskiego. zgro polltycmych, Jak równieł. pod 
madzonego w ilości kilkud:de- kreślili rolę f maczenle Zwlą~ 
sięciti osób, poruszono na~tępu ku .Radzleckfe10 w walce o po 
jące zagadnienia: Referat pt. kó.l. 
.,Dążenia Pe>kojowe świata po Na zakończenie odprawy w 
stępowego I stosunl'k harcer- związku z Tygodniem Swiato
stwa do tego zagl'dnienła" - wej Federacji Młodzieży De
który wyg!osit hufcowv druh mokratycznej uchwalono re
Sp ych a ła Kaz . Referat pL „Rola zolucję, wzywającą młodziet 
Drużyny Tnstruktor~kie i" - do wytrwałego samoksi:tałce
wyglosił druh H. O. Ostoja nia w duchu po!:tępowym 1 
Andrzej. „Gospodarka i ad- zmobili7.0wania jak najwięk
ministrac.la w drużyn ie har- ~zej ilo~ct harcerek i harcerzy 
cerskiej" - referował phm. w ramach Harcer~klej Słutb:y 
W::1l Władysław. Polsce. 

Teodor Dreiser 71 matki, Mimo zupełnie wyraźnej wiadomoścl nie chciała 
uwierzyć, że chodzi o ich Clyda. Wszystko jednak sie zga
dzało: i Lycurgus, i bogaci Griffithsowie. i nieobecność ro-

I Esta skinieniem ręki wezwała ją do drugiego pokoju. Co to 
za tiijemnfc11? 

Tragedia Amerykańska 
MŁODY, WYTWORNY MŁODZIENIEC OSKARZONY 

O ZABÓJSTWO ROBOTNICY 
Brldgeburg, 6 s ierpnia. Gubernator Stouderback zwołał 

posiedzenie sądu w sprawie Clyda Griffithsa, bratanka bo
gatego przemysłowca - właściciela wielkich warsz.tatów 
w Lycurgus, oskarżonego o zabicie Roberty Alden, pocho
dzącej z Biltz. Morderstwo popełnione zostało dnia 8 lipca 
br. na jeziorze Big Bittern. 

· W odpowiedzi na to oska rżenie Grlffiths mimo obciąża 
j;\cych go .dowodów wyparł się udziału w zbrodni twierdząc, 
że śmierć Roberty Alden nastąpiła wskutek wypadku. Za 
pośrednictwem swych obrońców, Alvlna Belknapa i Reu
bena Jephsona, prosi o uniewinnienie. Sprawa jego odbędzie 
się 15 października. 

Młody Griffiths liczy zaledwie dwadzieścia dwa lata 
1 do dnia uwięzienia należał w Lycurgus do najwytworniej
szego towarzystwa. Oskarżony jest o ogłuszenie i utopienie 
swej kochanki, robotnicy z warsztatów Gritfithsa. Uwiódł 
ją, a potem zamierz:łł porzucić, aby o~enić się z osobą po
siadaJącą wielki majątek. Obrońców jego opłaca bogaty 
stryj jego, Samuel Griffiths, który sam jednak trzyma się 
z daleka. 

O ile nam wiadomo, nikt z bliskich mu osób nie prze-
mówił dotychczas w jego obronie. · 

Esta orzeczytawJzy to oośoieszyla czsm oredzei do 

dziny.„ . 
Szybko za .iechała taksówką przed dom rodziców na Bid

well Street, gdzie mieściła się misja ! pokoje umeblowane 
pod firmą „Gwiazda Nadziei". Obecne siedlisko Griffithsów 
niewiele lepiej się prezentowało niż dawniejsze ich mieszka
nie w Kansas City. Ponieważ było tam kilkanaście pokojów 
dla przyjezdnych, którzy płacili dwadzieścia p ięć centów za 
noc, uważano, że interes ten da.ie utrzymanie całej rodzinie, 
tymczasem było z tym więcej kłopotu 1 pracy niż dochodu. 

Frank i Julia nie mogli mieść dłużej tego bezładnego, 
nieregularneg;i życia, wyzwolili się spod skrzydeł macie
rzyńskich i zajęli się pracą poza domem, cały ciężar prowa
dzenia misji pozostawiając rodzicom. Dziewiętnastoletnia 
Julia była kasjerką w restauracji , siedemnastoletni Frank 
dostał pracę w domu handlowym, dostarczającym owoców 
i warzyw do miasta. Pozostało tedy w domu Griffithsów je
dyne dziecko, maleńki Russell, nieprawy syn Esty, który te
raz miał już czwarty rok l przedstawiony był przez dziad
ków jako sierota, adoptowany przez nich w Kansas City. 
Milutki ten, o ciemnych włosach chłopczyna podobny był 
do Clyda i już w tak wczesnym wieku musiał uczyć się 
pierwszych zasad wiary. co niegdyś tak drażniło Clyda. 

Weszła więc Esta do mieszkania rodziców i zastała mat
kę zajętą słaniem łóżek. Ujrzawszy córkę zjawiającą się 
o tak niezwykłej porze, bladą, stanęła zdum1ona. Jakkol
wiek w różnych ciężkich kolejach życia przywykła już do 
niezbyt wesołych niespodzianek losu, teraz jednak niepokói 
wyjrzał z jej oczu. 

Co sie 1:t:i>n? .Takież znowu nieszc~ścle ich spotkało? 

W oczach Esty wyczytała prz<>rażenie i zapawiedt nle
szczę>:c1a. W ręku trzymała gazetę, którą zaraz rozłożyła 
przed matką i wskazała palcem rzuciwszy v.rspółczujące 
Sl)ojrzenie. 

Co to takiego? 

„MŁODY, WYTWORNY MŁODZIENIEC OSKARŻONY 
O ZABÓJSTWO 

„o zabicie Roberty Alden ... na jeziorze Big Bittern„. mimo 
obciążających dowodów wyparł się udziału w zbrodni.„ prosi 
o uniewinnienie. Sprawa odbędzie się 13 października ..• 
Oskarżony o ogłuszenie 1 utopienie swej kochanki„. nikt 
z bliskich mu osób nie przemówił..." 

Oczy jej bezwiednie wybierały najważniejsze zdania, 
potem szybko przebiegły po nich raz jeszcze. 

... Clyda Griffithsa, bratanka bogatego przemysłowca -
właściciela warsztatów w Lycurgus.„ 

Clyde! jej syn! I to teraz.„ nie! przed miesiącem„. A ona 
tak się martwiła, że tak dawno nie„. ósmego lipca! a teraz 
jest jedP.nastego sierpnia ... No tak ... Ależ to nie jej synl To 
niemożliwe! Clyde zabiłby swoją kochankę? Ależ to niepo
dobne do niego. Pisał przecież do domu, że tak mu się do
brze powodzi ... że jest szefem oddziału ... że ma przyszłoś6 
przed sobą„. Nic nie p isał o żadnej dziewczynie ... Czyżby?„. 
Ale miał także i w Kansas City dziewczynę ... Boże WielkJl 
A ten Griffiths, brat ie.i męża w Lycurgus, wiedział o tym 
i nic nie napisał ... Wstydzą się teraz ... są oburzeni, na pew
no„. Obojętni zupełnie! Ach. nie! dal mu przecież dwóch 
adwokatów ~ O. Boże! Asa! dzieci! Gazety o tym rozgłoszaal 
D-036417 d. ą, n. 
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Młodzież całego świata walczy o trwały pokój 18~!~~!~s~~or 

r •• ..MŁODZlEZY, ŁĄCZ SIĘ Tmyletni okres :!Binienia nila rolę organlzaedi młodz:ie-1czym 1 walki E dyskryminacjąlwzięll. udział przedstawiciele pr.zeprowa~zaf Si4! 
W WALCE O TRWAŁY PO- $FMD - to lata wytężonej żowycil iltrajów kolonialnych, rawwą. Kongre.t zmob:llirowal 49 kra.jów, reprezentujący 40 na nowe m1eszkani8 
.OJ, DEMOKRACJĘ, NIE- pracy w kierunku zmobilizo- wytyczyła formy współdziała- młod12:iei: Amerylcl. Łacińskiej ml.lionów młodzież! pr.acują- ( edlug relacji dwóch 
PODLEGŁOSC NARODOWĄ wania młoGego pokolenia w nia, zacieśniła jedność tej mło do Wll;lki. o ca~~ niepod- cej. Na k~inferencJi. teJ. mło- n~ocznych świadków) 
t LEPSZĄ PRzySZŁOSC walce o pokój, o solidarność dzieży, by skuteczniej mogła ległośc, ao wa1ki skie:t"OV".anej dzież . panstw kap1talistycz- N • d M edes" 
MŁol>EGO POKOLENIA„. z młodzieżą walczącą o swoją walczyć o swoje prawa 1 wy- przeciwko amerykańskiemu nych l kolonialnych zapoznała asamprzo " erc 
Pod tym hasłem, :rzuconym wolność narodową 1 niepodle- zwolenie narodowe, spod im- imperializmowi i dyktaturze si~ ~ warunkami pracy .~o- przytaszczył sedes. 
pn.ee SF'MD, młodzie! całego głość. wa.Nd z uciskiem i wy- perialistycz.nego ucisku. faszystoW'Skiej. dz1ezy państw demokr11:CJ1 lu- Potem „Fiacik" 
łw!ata obchodzi uroczyście w zyskiem młodzieży w krajach 1Do specjalnego rozdziału Jednym z naJwspanialszych ?owej i .ZSRR .. Wa~1 pracy jakiś gracik„ 

• 
dn1ach o9 21 do 28 marca kooonialnych. Palącym proble działalności SFlVID należy zor osiągnięć SFMD było zorgani- l rozwoJu, jakie posiada mło-

. Sw!atowy Tyclrmeń Młodzieży. mem była i jest syituacja rolo ganizowanie K0ngresu Demo- z.owanie Sw'iatowego Festiwa- dzie:t. ZSRR ! krajów .der;io- Piękny „Lincoln" 
. ~iatowa Federacja Wo- ?zleży Hiszpanii 1 ~ecji. Prze krat~znej l\flodZieży Amery- lu Młodzieży w sierpni~. 1947 kra~j1 ludo~~j, ~ą d~zeruei:n szwagra z kuzynką. 
d~eży DemO'kiratycznej - szer sladowania demokrat~ych ki Łacińskiej w kwietniu ub. roku w Pradze OzeskieJ, w całeJ ~odzi~y 1 wmny się Mknie limuzyna 
mierz pokoju, OI'ganizator 50 działaczy młodzieżowych w roku w Meksyku na którym którym uczestniczyło 17 tys stać jeJ udziałem. a w nlej 1 pierzyna. 
milionów młodzieży, posiada tych krajach ze strony faszy- rnprezentowane hyły OTgani- młodzieży, przedstawicieli 73 Miliono'Ye masy młodzież.Y t" piękną kartę swej działalno- stowskich :rządów odbiły się zacje młodzieżowe 10 krajów krajów. całego świata pod przewodni- Za nił „Chevrole 
ści w postępowym ruchu mlo głośnym echem w całym świe Ameryki Łacińskiej. Konferer. W sierpniu 1948 r. zostah c.tw~m SFMD - to. potęroy ze stertą rolet. 
dzieżo~ym. . dl'. .. SFMD Tn?bilizuje ~o- cja opracowała szczegółowy z:volana S:w;ia>towa ~onf:ren- bastion pokoju przec~wko ~~e Następnie „Fordzik" 

W h&topadzie 1945 roku, w dzi& całego świata w niesie- program pracy młodzieży n;;o. CJa Młodzi.ezy Pracuaące? w sywnym Pl.anom . 1T:1penah- I klawikordzik. 
kilka miesięcy rpo zakońCZe!lliu niu pomocy materialnej i mo- polu pol'Ltycznym, gospodar- Warszawie. W konferencJi tej stycznycli wichrzycieli. Później „Dekawką" 
najstraszliwszej w dzie!lach ralne.j mlodzieży tych krajów. -~ ~·~~- - miednica z szafką. 

~~~~ech~t~ę~~~~ ~:i~ ~~a!f~~o~a= Drobne zm·1any „, duz· e korzys'c·1 ciele młodzieży całego świata rorze w Grecji 1 Hiszpanii, oa: 
do Londynu, by zastanowić ganizo,'Vani.e akcJi protestacyj • b dl ' • ółd • I eię nad formami pracy wśród nych mobilizuje młodzież ca- Uwagi o naszym an u panstwowym I sp zte czym 
~e~y, nad utm~~ łe~o. św~ta d? ~parcia ~o: w dltiedzinie handlu hurto-1 klient WYChodz.i ". pnześwUi.d~ I n~. Takie. uregulo~~e. cen 
pokoJU l zabezpieczemem sWla dziezy hiszpanskie3 1 greckieJ wego i detalicznego wyróżnia- czeniem, że się rue „oszukał' , rownocześme umozliWlloby 
ta od nowej wojny. Pomni w jej bohaterskich zmaga- m obecnie trz równoleałe że n:ie mógłby nigdzie taniej szybsze „upłynnienie" rema-
katastrofałtlych skutków ostat niach o wolność i niepodle- ~ . , n ·Y ·icizi'eI zakupić tego samego t<YWaru. ne.ntów magazynów tych pla-
niej wojny delegaci Kongresu głość narodową. s ory. pans N"owy,. spo A jednak„. cówek. Zdarz.a się bowiem, 
w Londynie złożyli uroczyst,e w lutym 1948 r została zor czy i pr~ainly. Wi.e o6dt~ Wystarczy przespacerować szczególnie w PDT, że przy-
ślubowanie: . · dobrze każdy robotnik ~ .t.l\.'. się wzdłuż ulicy Piotrkow- bywa materiał na skład, a 

„Slubujemy, re będziemy bu gan~ana w .Kalkucie k~n- i kaidy, w miari; momości skiej, wystarczy obedrzeć wy- brak rachunku rozliczeniowe
dować jedność mł.odz:ieiy ferencJa ml?<Iziei~ połudruo- czyniąc zakupy, idzie do, skle- stawy sklepów PSS, Centrali go uniemożliwia jego sprze
wszystkich krajów, wszyst- m>-wschod~ej Azji, .w któr~.J pu pa.ństwawego lub społdziel Tekstylnej czy Pcrwszechnego da±. Nie odosobnione były też 
kich ras, wszystkich barw u~tnkzyli delegaci z :ncin. czego. Domu Towarowego, aby prze- wypadki, iż takie towary se
skóry, wszystkich narodowo- ~akist·~~.~rmy, ~f· In: Dlaczego? Odpowiedź jest ja- konać się, że zagadnienie cen zonowe, jak ozdoby cholnko-
Acl, WSZyStkich wyznań, 0~J1, 1 amu, J onu 1 sna. Sklep państwowy lub w sklepach sektora spółdziel- we itp. przetrzymywąne w 

aby usunąć wszelkie ślady Chin. spółdzielnia posiada najlep- czego i państwowego bynaj- magazynie traciły swą aktual 
fas.zyzmu z ziemi, Konferencja ta wykazała, szy towar po najtańszej cenie. mniej nie jest tak idealnie u- ność, a niespT"zedane blokowa 

abv wybudować głęboką i że walka o prawa młodzieży Ceny są ściśle ustalone i tak regulowane. ły tylko kapitał obrotowy 
azczerą przyjaźń międzynaro- krajów kolonialnych i o go- skalkulowane, aby udostępnić Dlaczego w cenie tej samej przedsiębiorstwa. 
dową między ludźmi. świata, spodarczą odbudowę tych kra pracującemu zakup potrzeb- popielniczJ..."i w sklepie PSS-u Jest jeszcze jedna kwestia, 

aby utrzymać spraw!edli- jów jest nierozerwalnie zwią- nych mu artykułów. W skle- i PDT istnieje różnica 50-ciu wymagająca wyjaśnienia i za 
~ć 1 trwały pokój, zana z podstawową wałką o pie państwowym lub spółdziel złotych? Dlaczego żorżeta w łatwienia. Nie bez słuszności 

abv usunąć nędzę, mamo- wyzwolenie narodowe. Kon- ni nie trzeba się „targować", Centrali Tekstylnej jest droż- mówi się, że najlepsze teksty-
trawstwo i bezrobocie. ferencja w Kalkucie wzrnoc- a Po załatwionym spra"'-unku sza od identycznie tego same- lia są w sklepie Centrali Tek-

go materiału w sklepie Po- stylnej, najładniejsze obuwie 

M • b ' d k • I d'' wszechnego Domu Towaro\ve- w punktach sprzedaży. Centra Usl Yc Porzą e l a go? Dlaczego nawet w róż- li Zbytu Przemysłu Skórzane-
' ' nych sklepach PSS-u napoty- go - słowem, że Centrale 

kamy rozbieżnoś'ci w cenach Branżowe zaopatrują swe skle 
O liście pasterskim biskupa Kaczmarka sprzed 9 lat tych samych artykułów? PY w najlepszy asortyment to 

Zacina wewnętrz:na polityka warów, a artykuły mniej a-
Byll w lat.ach o~acji b:i;tle ście DMMnPrzód wiem.i/ pogrom żydów kieleckich la- gospoda=za tej czy innej pla trakcyjne otrzymują spół<kiel 

rowskiej księża, którzy twar- śwdętym przyka.zaniom Bo tern 1946 roku. . . cówki handlu spółdzielczego nie lub Domy Towarowe. 
do stali 'PO stronie umęczone- ga l Kościoła okaza.li się Słyszeliśmy wskazama, kto- lub państw<>wego nie może Czym uzasadnić ten „patrio-
go polskiego ludu, któmy szli posłu!imł w,zględem wład!L i;e podtrzymywały na duchu być usprawiedliwieniem po- tyzm lokalny" poszczególnych 
do Daohau, którzy ginęli w o- administracyjnych we NSZ-owskie i WIN-owskie dobnie niezdrowej sytuacji. Cenbral Brani.owych, i czy to 
bozach koncentracyjnych. wnystkhn, co się nie bandy w opoczyńskim, radom Stan ten nie tylko stwarza stanowisko jest słuszne? Ten 

W dniu 18 kwi~a 1948 r. SJ>J'RCJwfa sumieniu ka.to- skim, kozienickim, włoszczow niezrozumiałą konkurencję po czy inny sklep Centrali Tek-
w Kaliszu, na zjeździe kapła- llcldemu„. skim. Nienawiść do wszyst- między jednym a drugim skle stylnej lub PDT jest również 
nów - więźniów rz: Dachau - W społeczeństwie musi kiego, co demokratyczne, . lu- pem, lecz zarazem dezorientu- placówką państwową i wszel-
wojewoda poznański Brzeziń- być ład i JM>l"Ządek. Nie dowe i postępowe-oto ks1ądz je klienta. Dezorientuje tego ka wzajem.na konkurencja 
ski w imieniu Prerz:ydenta Rze wolno nam na.kłamać u- Kaczmarek. Przecież nie kto robotnika, który z pelnym za- jest niedopuszczalna. Równo-
czy.po~olitej Polskiej dokonał cha na podiw.epty podeJ- inny, jaik: on jeszcze przed ufaniem przychodzi do spół- mierny rozdział towarów za-
dekoracji krzyżami komandor rzanych ludzi, gdyby us!.- czterema miesiącami, w grud- dzielni czy sklepu państwowe równo I-go, jak i II-go gatun 
skimi Orda"U Polski, Odrodze łowa:ll wciągnąć społecuń niu 1948 roku kazał usunąć z go w pr.ześw:iadczeniu, że za- ku nie tylko usunąłby nie-
nia PolSki - ks. biskupa wło st.wo nasze, zwłaszcza mło gimna"Ljum podległego ki:tril- ku_uuje tu najlepszy towar po zdrową konkurencję pomiędzy 
O'lawskiego Fra.ncis.?ka Kor- d'llleł, do nleoblicmlnej, wszys.tkich członków ZWlązku na,iniższej cenie. poszczególnymi placówkami 
szyńskl.ego, ks. prof. Stefana konspiracyjnej akcji". Młodzieży Polskiej„. A przecież to zagadnienie handlu państwowego, lecz za-
~=~~0· 1 ~~~~ Nie~iane to były sło- Nie kto inny, jak on, pluł dałoby· się łatwo rorz:wiązać razem wytworzyłby równo-
kapłanów-patriotów. wa. Pamiętają je chłopi 1 ro- i pienił się na powszechną or przez powołanie Komisji Po- mierny napływ kupujących 

botnicy ziemi kieleckiej, pa- ganizację „Służba Polsce". rozumiewawczej, złożonej z do poszczególnych sklepów. 
Byli jednak i inni księża„. miętają je AL-owcy, BCH-ow Przed dziewięciu laty służa- przeds~awicieli . Powszechnej. Czy takie rozwiązanie nie 
Minister Wolski w oświad- cy, ludzie podziemia i konspi- lee faszystowskiego najeźdźcy Spółdzielni Spozywców, Po- byłoby słus~e? Co są?zą o 

czeniu, dotyczącym stosunków racji. Pamiętają „swobodę w _ dziś wróg Polski Ludowej. wszechnego Do:nu Towarowe- podanych pr?Je~tach zamte:;e 
między Państwem a ościo- życiu religijnym" księża - • * • go oraz branzowych Central sowane placowki handlu pan-

Nowiutkim „Buickiem11 

niańka z imbrykiem. 

Ciotka „Willisem" 
z pelisą z lisem. 
Z a nią jak mrówki_ 
mkną ci~żarówki. 

Pieciotonówkl, 
dzlesięciotonówkł 
Więc wiózł „Studebaktr • 
od paznokci lakier. 

A clęikl „Opel" 
kaktusa I fotel. 

Olbrzymie ,,Zisy" 
pułapki na myszy. 

Warczący „Gazik" 
- szedł pusty na razie. 

Za nim traktorek 
w;ózł dziadzię z Tworek. 

(W przyczepce traktora 
te:\ć dyrektora). 
f znów Umuzyny 
i reszta rodziny. 

Więc srebrna „Skoda" 
w niej żona jak kłoda. 

W głębi „Packarda" 
córeczka - pularda. 
Zgrabna „Cytrynka" 
dla maminsynka. 
(Drugi, jak zwykle, 
gnał motocyklem). 
„Hispano - Suizą~ 
babcia z walizą. 

Rwie „Cadilakiem" 
wujek z żylakiem. 

Maciupką „Simką" 
kucharka z psink~ 

setki kuzyniąt 
się limuzynią. 

I kupa dzieci 
si~ chevroled. 
Na samym ko1'icu 
dwie kury w kojcu 
i zięć w kabriolecie ..• 
- Rodzinka w komplede. 

A s a m Dyrektor 
z wewnętrznego musu 
demokratycznie 
wysiadł z autobusu. 

łem wymienił nazwis księ- więwiowie Oranienburga, Da • •· Zbytu. Tego rodzaju Komisja stwowego i spółdzielczego? 
dza biskupa Czesława Kacz- chau, Oświęcimia. Przed pół rokiem przema- periodycznie ustalałaby jedno Według pomysłu z „Krokodyla" 
marka biskupa kieleckiego Słowa księdza Kaczmarka wiałem nad grobem malorol- lite ceny sprzedaży detalicz- R. Schabowska napisał: Leon Pasternak 
dziś f 1przed d:ciew:!ęciu laty. trafi'ły w próżnię. Wbrew je- nego chłopa, zamordowanego ----~--„•-·-~-..;.._____ ·--------=-~-------

P.rzyipomniał, mówiąc: „Nie go nawoływaniom rósł ruch przez faszystowskich zbirów Byl d - I w· RN k-
je&t pr.zyipadkiem, że w tej konspiracyjny, wypełniały się w. pow. k?zieni~kim, woje- V Zia acz -ows I szerzącej zamęt antyludowy świętokrzyskie lasy najlepszy wództwa kieleckiego, jedyną li 
akcji wyeuwają się na czoło mi dziećmi społeczeństwa pol .,winą" którego było. że całą zrywa z fatalną przeszłos'c1·ą 
szczególnie ci biskupi, którzy skiego, walczono z faszystow- duszą służył Polsce Ludowej, 
w okiresie okupacji niechlub- skim okupantem. rozmawiałem z wdową, która Do sekretariatu KC PZPR 
nie się wyróżnili nie tylko po * "' * w bólu i męce opowiadała mi. zgłosił się Aleksy Bień i złożył 
jednawczym, ale w.ręcz służal jak ci, którzy mordowali jej nast~pujące ogwiadczenie: 
czym &tosunklem do hitlerow Biskup Kaczmarek został w męża. mówili o księżach, któ- Od najmłodszych lat stałem 
skiego okupanta". swej diecez.ji po 1945 roku. rzy błogosławili ich na ten według mojej najlep-

Jednym z nich jest i jed- Tylko że teraz nie nawoływał „czyn". szej wiary w szeregach walczą-
nym rz: nich był Czesław Kacz do „posłuszeństwa względem Słowa biskupa Kaczmarka, cych o prawa ludu pracujące-
marek. władz administracyjnych", te- pałające nienawiścią do prze- go przeciwko kapitalizmowi. 

• * • raz nie wołał, że „w spcłeczeń mian społecznych, jakie w Zbiegiem okoliczności w okre-
To było w ma\iU 1940 roku. s~e musi być porządek i Polsce zaistniały, miały swe sie ostatniej wojny znalazłem 

Ziemia kielecka obficie bro- ład • tragiczne konsekwencje. Wi- się w szeregach grupy t. zw. 
czyła krwią w akcji pacyfi- Za to w jego naukach wi- działem to. gdy spoglądałem WRN, która poprzez współpm-
kacyjnej, jaką oddziały SS, dzieliśmy i słyszeliśmy inne na zwłoki bohaterskiego chło- cę z endecją, i sanacJ:i. znaiazła 
SD, oddziały żanciarmerii i nuty. Nuty, z których mogła pa, poległego za sprawę ludu. się po drugiej stronie baryka.uy 
Wehrmachtu przeprowadzały wyrosnąć taka ohyda, jaką był .J. St. _ po stronie imperializmu. 
na terenie kilku powiatów w • '"' !:: ""=• ""-·"'-'"' • Stopniowo i etapami uiiwiada 
t><>śC!gu ftub~tskową grupą Nasi lcorespondenci fabryczni piszą: miałem sobie błędność drogi, po 
,,m~~~~ niebo· rozświetlały I której kroczę i próbowałem u-w d , b , d silnie włącz;vć się w nurt praw-
~Jro;:;~~yc1:ri~a~ ~~~~~ y ajemy mepotrze nie p1eniQ ze dziwej walki, którą. toczy kla-
się zakopywani zywcem rue- sa robotnicza, lecz długoletnie 
winni i bezbronni chłopi, wy- W Państwowych Zakładach be pieniądze. Po wtóre maszyna nawyki i tradycja nie pozwoli-

i -..-1 • kł d ły mi radykalnie, jednym cię-pelniały S ę wi...,..ema .za. a - Przemysłu Jedwabniczo - Galan ta zużywa znacznie więcej wę- ciem przełamać w sobie błędne-
nikami i podejrzanym.i, szalał . N Odd . ł D b gl ( . . . '. . b . mord terror ~arbarzyństwo. teryJnego r 8, Zia „ ą ro a przynaJmnieJ tonę więceJ go sposo u myślenia, chociaż w 

Do' Niednec wywożcm.o wa'' jest maszyna parowa, któ- na dobę) niż powinna zużywać, działalności swojej w ostatnich 
pierwsze transporty młodzie- rej siły nie wykorzystuje się u gdyby była. w normalnym sta- latach usi,łowałem nadążyć za 
.i... ,,na roboty", a w H~cu od- nft• nalezy· ci'e bo J·edna z J'eJ· prądem jedynie słusznym, jaki "J ..,,1" ~ nie. A · ile strat poniosły nasze t · b · d p 1 szedł pie<rWSZY masowy tran- . ' . reprezen uJą o ecme rzą y o 
sport do koncentracyjnego 0 _ części składowych( ~ondensacJa) zakłady w roku ubiegłym, ld.edy ski Ludowej. 
bozu w Sachsenhausen. już od dwóch lat Jest zepsuta. Elektrownia. Łódzka często wy- Kiero>rnict~vo PPS widocznie 

I wtedy, w maju 1940 rok?, Tymczasem przez pełne wyko- łącz&.ła prąd f wyczuwało tę moją walkę we-
z ambony padły .słowa, kt?;- rzystanie moey maszyny mogli- W ramach przeprowadzanych wnętrzną, gdyż znalazło to wy-
rych nie zapomruano do dz.is. • . • raz w uchwała<:Ji Rady Naczel-

Z ambon odczytywano list byśmy wiele zaoszczędzic. oszczędności na.leżało by zająć nej PPS z dnia 8, 9 1948 r. 
pasterski biskupa Kaczmarka, Po pierwsze, będąc osłabiona., się tą sprawą. Niech personel potępiających mnie wraz z kil-
w którym ksiądz biskup pisał: nie może poruszać generatora, techniczny pomyśli nad tym. ku innymi towarzyszami. 

„Vl'.ładze niem~eckle zo- przez to tracimy siłę motorów PZPJG Nr 8 Uchwała ta, aczkolwiek bardzo 
sta.wlly n11.m swobódę w . . . . dla. mnie ~lesna - była jed· 
łyciu kościelnym i religij i światło, które zmuszeni Jesteś· Korespondent fabry~zny I!ak słuszna. 
llY1D. Wnrwam was. abY• my czerpać z elektrowni za irru· S. Bursia.Jr I O.u.t.nio odbYWa.:iaeY sie w 

listopadzie roku ubiegłego pro
ces podziemnej grupy WRN 
rzucił jaskrawe światło na. ni
cość i szkodliwość działania mo
ich byłych towarzyszy. Proces 
ten wykorzenił we mnie reszt
ki złudzeń, że droga, którą. daw 
niej szedłem, była słuszna. Zer 
wałem zdecydowanie z ideolo
gią, która tyle szkód wyrządzi
ła klasie robotniczej. 

Ternu przełomowi w moim 
sposobie myślenia pragnę dać 
wyraz moim postę[>owaniem. 

W związku z tym proszę też 
o przyjęcie pieniędzy w kwocie 
9.210 dolarów' (dziewięć tysię
cy dwieście dziesięć dolarów), 
ja kie pozostawiło u mnie daw
ne kierownictwo WRN-u i pro 
szę o przekazanie tych partyj
nych pieniędzy na budowę do
mu Polskiej Zjednoczonej Kla
sy Robotniczej. 

Pieniądze te w sierpniu 1945 
r. frzekazał mi w Krakowie 
Zygmunt Zaremba. w kwocie 
10.000 dola.rów (dziesięć tysię
cy), z pieniędzy tych wypłac~
łem w grndniu 1945 r. i stycz
niu 1946 r. 790 dolarów na za
pomogi powracajęcym z obo-
7,ÓW i znajdującym się w wy
jątkowo ciężkim położeniu to
warzyszom według załączonego 
spisu. 
Pienią<he w kwocie 9.210 do

larów pozostały u mnie do 
dnia. dzisiejszego. Przyznaję 
się, że popełniłem błąd, że wcze 
śniej ich nie WPłaciłem do kasy 

partyjnej PPS. 
Zaznaczam przy tym, że w 

~erwcu lD-16 r. pani Natalia. 
Zarembina przed wyjazdem za
granicę u~iłowała pieniądze te 
zabrać ze sobą.. Wydania ich 
pani Zarembinie odmówiłem, 
wychodząc z założenia, że nie 
wolno pieniędzy ze zniszczone
go kra,ju wywozić zagranicę. 
Uważam, że przeznaczenie 

tych pieniędzy na budowę Do· 
mu Zjednoczonej Klasy Robot
niczej będzie najwłaściwszym 
ich zużytkowaniem i eho6 ,., 
CZc;lŚCi wyi·ówna w ten sposób 
~•.kody, jakie klasie robotniczej 
wyrządziła działalność kierow· 
nictwa WRN. 

Aczkolwiek stoję poza szere
gami partii, to z radością wi· 
tam każdy nowy krok na.przód 
w budowie Polski Socjalistyc2l" 
nej, dokonywanej pod przewod.~ 
nichvem PZPR. 

Wobec rozpętanej przez im• 
perialistów anglosaskich i ze.
chodnio - europejskich nagonki 
przeciw państwom demokracji 
ludowej ze Związkiem Radziec· 
kim ·na czele - miejsce moje 
jest i będr.ie po tej stronie ba
rykady, po której powiewa 
sztandar socjalizmu i demokra.· 
cji ludowej. Aleksy Bied 
Warszawa dni 18 marca 1949 r. 

Sekretariat KC PZPR posta
nowił kwotę 9.210 dolarów, o 
których mowa w oświadczeniu, 
przekazać Robotniczemu 'Jowa
rzystwu Przyjaciół Dzieei. 



N~r~.~82:_ __ ~~----~--------~~-------------------------------------------------------.-------------------..._-.....,... 
Paryski Kongres Pokoju Pisarze greccy ofiarami prześładowari 

W okresie od 20 do 23 Paryżu wielki wiec mani- Wyspy Grecji słynne są zepodlegają osoby uznane sa 
kwienia odbędzie się w Pa- festacyjny, w kórym wzie- swego uroku. Dla turysty mowolnie przez organa ad 

ł d · 0 000 'b J de• płynącego morzem Sród- ministracji publicznej za 
ryżu Kongres Pokoju, będą 0 u ział 4 · oso · ~ n ziemnym wydają się oazami „niebezpieczne dla ładu pu 
cy kontynuacją akcji zapo- z mówców, znany pisarz światła i zieleni na rozleg- blicznego". Wśród tych „nie 
czqtkowanej przez wrocław- francuski Vercors oświad- łych przestrzeniach szafi- bezpiecznych osobników" 
ski Kongres Intelektuali- czył na tym wiecu: „Znajdu rowego morza. Dla demo- znajdują się najwybitniejsi 
stów. Kongres ten bc;dzie ol- jemy się w momencie hi- kratów greckich jednak są przedstawiciele współczesnej 

one często miejscami głodu, literatury greckiej. I tak na 
brzymią manifestacją naro- storycznym, w którym trze ~1pokorzenia, terroru i śmier przykład Jan Rit.sos, poeta, 
dów całego świa~a przeciw ba świadomie zająć zdecydo d. Już za dyktatorskich rza; został deportowany na wy
ko wojennym machinacjom wane i niedwuznaczne sta- dów Metaksa.sa słowa: Ika- spę Lemnos. Urodzony w 
twórców Paktu Atlantyckie nowisko. Wiemy bowiem do ':'ia , Anafi, Folengandros na 1908 roku w Monemvasie (w 

)rze, że gdy jakiś rząd przy brały straszliwego znacze- Lakonii) jest od kilkunastu 
go. aia. Dziś rząd ateński odarł lat jednym z czołowych 

Komitzt Organizacyjny ~otowuje wojnę przede wszy z wszelkiego uroku cztery przedstawicieli współczesnej 
stkim oskarża swego prze- wyspy morza Egejskiego, poezji greckiej. Na jego do 

otr zymuje codziennie setki ci·v.·ni·ka o zmuszan1·e go do . . . . . . . b k t k' kł d . 7.am1emaJąc Je na WHtT.1en1a ro e poe yc i s • a a się 
indywidualnych i zbioro- · · · ł ' dl d k"lk b' k · · ataku swymi prowakacjami. t m1e.isca zes an r. emo· i ·a z 10r ow wierszy: 
wych zgłoszeń ze strony wy Widzimy, jak pewne pań- kratów. Są to: Makronissos, „Traktory", „Piramidy", 
bitnych osobistości, organi- Tk~ria, Lemnos i Chios. „Spiew siostry", „Wiosenna 
zacji społecznych i kultural :two posiadające i przy~oto Deportacjom na te wyspy symfonia", ,.Spiew oceanu", 

wujące bezustanku morder-nych, związków zawodo-
czą broń stara się o bazy DAM " AŻ ,,, wych, organizacji młodzie- A vV v;., 

. . strategiczne we w-;zystkich -----
zowych itd. I tak we Wło- ś . h 1 b · k' . . czę. ciac g o u z1ems iego, 
szech odbył się ostatnio w t . k 

1. · · 
1 . k. przygo owuJe oa icJę WOJ- , 

Neapo.u kongres zw1ąz ow k kt · · 1 . , s ową, oreJ ce e, sprzec~ 
zawodowych robotmkow rol lk. · · t · ne z wsze ·1m1 przyJę ym1 
nych który, uważając się d . b · · · 1 ' poprze mo zo ow1ązaniam1 
za kongres przygotowawczy stają przed nami z całą 
dla kongresu paryskiego, rzu 
cił hasło „Ziemia a nie woj 
na", domagając się przepro 
wadzenia we Włoszech prze 
widzianej przez kónstytucję 
reformy rolnej. 

wyrazistością. Państwo to 
wysyła swoją marynar11ę ni\ 
manewry przy brzegach kra 
jów europejskich i posiada 
na naszej ziemi swój sztab 
generalny oskarżając zara-

Wśród zgłaszających swój zem inne państwo, państwo, 
akces do akcji Kongresu które ma być zaatakowane 
Pokoju znajdujemy Wło- o to, że stwarza ono jakoby 
c)1.ów (sekretarza włoskiej niebezpieczeństwo wojny. A 
OKZZ Giuseppe de Vittorio, ci, którzy podobnie jak my 
profesora uniwersytetu w dzisiaj łączą się, by urato
Padwie Concetto Marchesi, wać zagrożony pokój, poma 

DZIEJE 
Ci, co zsinęli w murach Warszawy, 
ci, co zginęli na Westerplatte, 
ci dal i życie nie za nic. 
Ci, co polegli w śniegach Narviku, 
ci, co polegli w piaskach Tobruku, 
ci nie polegli za nic. 

Ci, co wołali „merde" w Bir-Hakeimie, 
ci, co topili statki w Tulonie, 
do tamtych byli podobni. 
Ci, którzy nie~dyś padli w Madrycie 
i którzy wzięli pierwszeństwo śmierci, 
do wrozystkich byli podobni. 

Ci, co bronili murów Odessy, 
ci, co bronili Sewastopola, 
bronili siebie i nas. 
Tam, gdzie się Wołga zbliża do Donu, 
tam, gdzie się gruzy Stalingradu świecą 
tam ocalony nasz dom. 

filmowców Giuseppe de San wiani są o przygotowywanie OLDZICH ADAMEC 
tis, Marii Michi, Massimo nowej wojny". 
Girotti), Belgów (pisarza Mocne słowa Vercorsa 
Franza Hellensa), Anglików przyjęte zostały przez zebra 
(krytyka sztuki. Douglasa ny tłum długotrwałą owa
Coopera), Meksykańczykó':" cją. Wiec, na którym zosta
(byłego prezydenta republi- ły one wygłoszone oraz nad
ki Lazaro Cardenas), przed- chodzące ze wszystkich stron 
stawicieli Wenezueli (poeta wiadomości o przygofowa
Roberto Ganzo), Libanu, Ho niach i zgłoszeniu swego 
hmdU, Stanów Zjednocz<>
nych, Francji i innych kra
JOW, wśród których znaj
duje się róvmież Polska. 

Radiostacja Pirenaika 
Radiostacja Pirena i·ka podaje, 
Ze ciemności, co za!eg:y Hiszpetnię 
Opadną ja·k suchy liść. 

Wy, którzy jeszcze nie słyszycie, 
Posłuchajcie ja.k łzy krają noc 
I krew się le je za wolność. 

Radiosta,cja Pi-renai1ka podaje, 
Ze zabity biatły· ptak 
Pod lazurowym niebem 

P 'b " J g · sz List Na Ikarię zesłani zostali „ ro a . c o w1er „ 
do Francji", wygłoszony 14 również: poeta Kostas Tra
lipca 1945 roku przed 30.000 'dotis, autor trzech zbior
Ateńczyków zdobył mu sła· ~ów wierszy, młody drama
wę również poza granicami irg i dekorątor Mantos Ket 
rodzinnego kraju. ~is oraz badacz folkloru Kl)S 

Dymitr Fotiadis, urodzo- tas Marinis. 
ny w 1898 roku w Smyrnie, Na wyspie Lemnos oprócz 
był aż do chwili swojego Risosa znajdują się· w obo
aresztowania przed kilkoma ~ie koncentracyjnym Ores
miesiącami naczelnym re- tes Schinas i. Y..ichał :t;>;i.
daktorem cennego czasopis- l)aioannou. Pierwszy z nich, 
ma Eleftera Grammata" urodzony w 1886 roku jest 
(.,Wol~a literatura"). Przed iednym z najwybitniejszych 
wojną redagował „Literatu_- cilologów greckich. Długi 
·ę nowogrecką". będącą naj okres czasu był on dyrekto 
bardziej reprezentacyjnym "em liceum w Salonikach i 
czasopismem literackim w opublikował wiele rozpraw 
Grecji. Po opanowaniu Gre- na temat starożytnej i współ 
::ji przez Niemców udał si~ cz~snej liter~tury greckiej. 
na emigrację i zorganizował \11chał Papa1oannou, uro
w Egipcie audycje radiowe lzony w Laryssie w 1912 ro 
dla swych rodaków pod oku ku, przeprowadzał badania 
)acją. Jego udział w walce historyczne i lingwistyczne 

?: faszyzmem został potem 1a temat nazewnictwa i fol
podany jako główny pmvód kloru ": Tesalii i w okoli~ 
aresztowania i deportacji... ::ac~ Olimpu. • , · 

Dymitr Fotiadis jest in- N1e~t?:zy z wymi.emonych 
telektualistą nadzwyczaj po:vyzeJ n:itel.ektt;ahstów gre 
świadomym swych obowiąz c~ic~ ~m\JduJą się na zesła
ków pisarskich. Napisał kil 1~u JUZ .od dwu lat. Żad~n .z 
·~a utworów dramatycznycłJ ,uch me był postawio.ny 
(jeden z nich na temat gre- rirzed sąd~m jako os~a~zo
'kich wojen 0 wolność) oraz 1y. Zosta~1 aresztowani i ~e 
-:':';ereg rozpraw literackich. portowam tylko dlatego, ze 
Obydwa redagowane przez ')?sądzoi:io ich o przekona
niego pisma służyły spra- .ua lewicowe. 
wie wolności narodowej, (wg. Lettres FrancaU!es 
sprawiedliwości i postępu. opr. E. M. 
Fotiadis nie brał czynnego 
u ziału w życiu politycznym ADAM WAŻYK 
1 zesłanie jego a It{arię przy 
pisać należy jedynie nie7a- w01·03 w Chinach 
dowoleniu władz ateńskich 
?: jego działalności litera- Wojno, wojno zimowa? 
ckiej. Ziemia - góra lodowa, 
Równie~ Menelas Loude- wulkany stoją w śniegu 

mis pochodzący z Tracji ze- rzeki wstrzymane w biegu, 
słany został ostatnio na wy- ptak p11Zymyka powieki, 
pę Ikarię. Należy on do na.i cisza jest cieniem cisu, 

lepszych prozaików gre- jak czarny krzak z jaspisu 
ckich. Jest twórcą wielu to- antyczny stoi Pekin. 
mów opowiadań i nowel 
'najlepsze z nich to: „Statki Wojno, wojno zimowa! 
1ie przybiły do brzegu", „ W Gdy Li-Taj-Pe wojował, 
oczekiwaniu na tęczę") oraz ·Zaden mu ptak nie śpiewał, 
10wieści, w których na pier ptaki spadały z drzewa. 
·vszy plan występuje nuta 
buntu i miłości do ludzi. W Wojno, wojno zimowa, 
1939 roku otrzymał państwo stoi armia ludowa, 
wą l'.lagrodę literacką. W W śniegu stoją kratery, 
okresie okupacji należał do l\rmia zmienia kwatery. 
1teńskiej grupy Ruchu Opo- W biegu wstrzymane rzeki, 
·u, złożonej głównie z inte- "rmia przesda przez Pekb. 
lektualistów. Jego żona z Wojno, wojno zimowa, 

akcesu są dowodem, że Kon 
~res Pokoju w Paryżu bę

dzie jednym z największych 
wydarzeń w skali ogólno-

Podczas międzynaro.dowe- światowej po zakończeniu 

go Dnia Kobiet odbył się w drugiej wojny światowej. 

Znów zaśpiewa, dźwięcmiej leszcze niż wpierw. 

Przeło~ył Tadeusz Rokitnlak l
~zteroletnią córeczką zosta- 'l wojno .spr~wiedliwa! 
'\ deportowana na wyspę Przeszła 1as1nsu krzak. 

Chios. 'la krzaku śpiewa ptak. 
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ANTON TAMMACAARE 1 sobie. Ciężka paka ga.zet ugi

Gazeciarz 
na ciało, ciągnie ku ziemi. Tak 

N 17 wci~ka się ona do piwnic. 
gdzie przenika ją ciężkie, stęr chłe powietrze: tak wlecze si~ 

Antoni Tamcaare (1878 - 1940) znany pisarz estoń 
ski, pisał nowele, powieści, dramaty, wiele tłumaczył . 
W 1922 r. wydał powieść „Gospodarz Kyrboja". W r. 
1926 - 33 ukazała sit: jego pięciotomowa powieść pt. 
„Prawda i sprawiedliwość". Pisał również książki dla 
dzieci. Nowela niniejsza ukazuje życie przedwojennej 
EstoniL 

- Numer siedemnaście! 
- Słucham pana? Jestem 

tutaj, odpowiada z kąta 
kantoru staruszka. cichym, ale 
energicznym głosem. 

na poddaS'ta, gdzie zimą pra
wie zaws'le zimno. a latem nie 
możliwie i:orąco. 

Nr 17 nie ru Jest bardzo 
zmęczona. z trudem porusza 
nogami. ale wszystko jedno. 
ona musi chodzM do r6ry I na 
dół. na dół I do róry. Nie raz 
kreci się w głowie, w oczach 
ćmi się, nogi uginają się tak, 
że trzeba na moment oprzer 
się o porecz. albo pn:y~ląśr tro 
rhe. gd7:fekolwłek. " potem nie 
zmiennie Iść dalej, bo lnacze.1 
nazajutrz w k11.ntorze znowu 
wyniknie mana .1uz rozmowa: 

<. 

Tak Jest zawsze: ~lągle 
Nr 17 i Nr 17. Nawet w do
mu. w .maleńkiej, ciemnej su
terynie. wypełnionej stęchłym 
powietrzem, gdzie •Ynowa 
wiecznie kłóci się z dziećmi I 
z meżcm. tRk7.e nie słys<iy ona 
nigdy swego lmlcnls.: wnuki 
nazywają .1ą babcią, syn -
matką. synowa - babklł-

Nr 17 Jest d7lsłaj 11.,;czegól· 
nie zmęczona. O!itry jesienny 
wiatr bije w twarz drobnymi 
kroplami deszczu. Brudne uli
ce I 'laułkl 11ncdmleścła zasnu 
la mrła. Da.Jeko. ędrieś z bo
ku miga latarnla., Jej mdłe 
światło odbl,ła się w kałużnrh, 
ale Nr 17 ni~ SJ>t'>"tnega bio
ta; utyka w ciemnościach. 
brnie po omacku, aleby rO'Z-

- Wczoraj nie rnlnll'śllścle 
ga.zety panu T. na ulicę N. 
Dlaczego? 

- Jakto nie odniosłam? Od 
ni Ps łam. 

wić Nr 17. Wiele .1uż l&t roz
nosi gazety i od dawna chcia
ła by opowiedzieć o swoim lo
sie, ale nie uda.Je jej się to ni
gdy. Z początku Nr 1'7 nil' ro
'llumiala, Jak mcże jej opr.wła
da.nie naruszyć czyjś spokój. 
Przecież nie mówi po to, a.by 
kogoś obwiniać. albo doma
gać się ulżenia je.i doli? Ni
gdy nie pnychoclziło jej to na 
myśl. Nr 17 ji'st przekona.na, 

- Num!'r sll"demnaścle! nieść władomośri o pn:estęp-

- Ale on nie otrzymał, był 
dzisiaj i skarżył się. 

Słysząc te słowa Nr 17 mil
knie. Ona wie, ie młody pan 
nigdy nie mówi na próżno l, 
że pan T. bez powodu nie 
przy.iclzie do kantoru ze skar
gą. 

- Dzisiaj koniecznie odnie· 
kie mu gazetę, nie za.pomnij
cie, - mówi młody pan. 

- Dobrze, na pewno odnio
sę. Wiem przecież gdzie on 
mies?:ka: w pokoju na podda
szu, w wielkim. czteropiętro
wym domu. Ale tez męka. tam 
chodzić.~ 

Nr 17 zaczyna opowiadać o 
swej niednli i o trudzie pra
cy, ale proszą ją. aby zamł1· 
kła. Przeszkadza innym. Swo
ją drogą już WSZYECY wiedzą 
od dawna. 'l cz:vm chce mó· 

stwach. nowiny z dziedziny po 
- Słucham pana! Jestem 4itykl I oświaty, lit~ratury i 

tu taj. sztuki. 
że wszystko zależy od Boga i, - Wczoraj nie odnteślfścle 
1eśll On zechct>, zmieni się ,kj gazety panu X.„ 
bele. A póki nie ma na to bo- Podobny dlalor dręczy 
żej woli, be'T. 11zemrania nosić Nr 17, ona nie chce więcej 
będzie swój knyż. Ale nie raz słuchać te~o rodzaju wymó· 
chclah by się bardzo pomó· wek. -Dfatl"go wszY!ltko Jed
wić z kimś o swoim qieźldm no. eo I jak. byli' by tylko dh• 
losie. po prostu dlatego. ab:v że.1 tel!'o nie słuchać f nłe od
pokrzepić się na. duszy. • riowiadać na pytanie młodego 

Gdy każą Je.J milczeć. Nr 17 pana. 
kurczy się \V kącie kantoru I Nr 17 niemal nil" pa.mięta 
pogrąża się w zadumę. - chy swe~o imienia. W kantorze 
ba tym to już nikomu dotych· znaJą tylko jej numer. Gdy do 
czas nie przl"-gzkadzała. ani w I kantoru pn:yrhodzi ktoś ze 
kontorze a.ni na ulicy gdy I skargą, pytają za.nvyczaJ in· 
dźwiga plik gnet, albo p'nwra- teresanta: .• 
ra do domu. Ale o czvm ona -:- Pr~v ktorej ulicy pan 
może myśleć? Już od d~iesląt- nueszka · 
ków lat dzień w dzień wciąż - Przy ulicy S. 
.lt>dno I to samo: przych~dzi do Arb, tak! Tam chodzi nu 
ltantoru, odbiera ga.zety, roz· mer siedemna.ści~. Powiem 
nosi Je i zmeczona. kuli sie "" ieJ. .sm. 

' -

Czę.sto oczekują staruszkę z 
niecierpliwością, inaczej chy
ba nie wydzieraliby gazet z 
Jej rąk, z takim pośplt>chem. 
Ale On!\, l!'&zeclan Nr 17, za
chowuje się wobec telfó wszyst 
kiego obojętnie. Idzie ze swym 
ładunldem. myśląc tylko o 
tym, Jak przykryć gazety 
przed desZC"Zem I ja.k .fe w po
rę roznieść. Sama nłgdy nie 
czytała swoich ll'&?:et. dobrze, 
jeśłł nit>kledy ~ynowa pneczy
ta o jakimś przf"!ltępstwle. al
bo nieszczęśliwym wypadku. 

D~lslaj, po J>?ZY.1śclu do do
mu Nr 17 połotyła się :.araz 
do łóżka i nawet nie podniosła 
się, aby coś z.Jeść. Nazajutrz 
rano również nie wstała. 

- noddA.ł. wid„,,._ w O&'óle 

nie wstaniesz? - spytała w - B~dzit>rle więe numer sle 
końcu synowa.. demnaśrle. Ale wczoraj wie
~ Nie ml'gę. kości łamią I czorem ołe 'l:anleśliśrie gazety 

serce osłabło odpowiada panu N. na ulicę S., przycho-
Nr 17. dz.li ze skargą. 

- Tyle lat mogł!lŚ. czytbyś Dziewczynka zmleszala. sl~ 1 
się więc I dziś nie przezwy- pocz!'rwii'nlnla, nie wiedząc co 
ciężyła? odpowiedzieć. 

- Kiedy~ na~ta.le I ostitni _ Posta.rajcie !llę u~clwłe 
clzień. - odpow!arla synowej wypełniać obowi:i,zkl poprzed
Nr 17 i nie podnosi się z PO· nleKo numeru siedemnastego, 
iil'iell. - mówi miody pan. I dzłew-

Potem przywołu.J• do siebie czynka jPszcze bardziej ~er
wnuka I posyła go do kanto-
ru. ah:v zawiadomił. te Nr I? wtenł się. 
drlsła.1 nie przyjd7łe. - Tl"l(, sfarm1.,;ka .fu~ nie 

_ Nasza babcia nie przyj- PI"llYJdzle: nieżywi nie rozno-
dzle ddsla.1 rO'ZnO!!lć gazet szą f& 7 "!t, - CY"i:ywa. Ili~ kt6-
mówl chłopiec w kantone, raś z kobiet. 
ona Idy w łóżku. - Umarła? - pyłA młodr 

rzlowiek. - Zachorowała. ~ co? 
- Tak. cłJ•·ba..,. - Wczora.J wspombtalł w 
- Jaki ma numer? IC'ośclf'le. 
- Siedemnaście. - W .takim? 
Od tegc, dnia oplynęh dwa - Swięteg"' Jana. 

tygodnie. - Bylem tam WC"Łora.j, ale 
- Numer !lirdemnaścle! - nie słyszałem, albo nie zauwa.

wywoluje jak za.zwyczaj mło- 7,-lem. - mówi młody pan. 
dy pan. Na twarzy kobiety pojawia 

Ale nie ma odpowiedzi. Mło się zja.rlliwy uśmieszek. 
dy pan wywołuje ponownie. I 
znowu cisza.. - Pan przecież nie znał jej 

nazwiska, - m6"11ri kobieta. 
- Lizi, słuchaj, przecież clę _ Ach. pravtda! _ Ofln. owie. 

wywołują, - mówi jeden z 
roznosicieli. - Chodzisz już da miody człowiek. - W na.
pa.rę dni i ciągle jeszcze nie szych listach figuruje po pro
wil',sz. f;e ty właśnie jesteś nu· stu .Jako „numer słedemna-
mer siedemnaście„. ście". 

- Jak jej. bfedacu„, chcla
Wychodzi młoda dzlewczYT1- ło się nie raz opowif'dzłeć o 

ka o różowych pollczkach. swojej doli!„. _ zaczyna roz-
- Zostaniecie na miejscu nosicielka ga.zet. I natychmlMt 

poprzedniego numen1 siedem· rozlega się jak echo: 
nastego. O nim jut nic nie sł:v· _ T-ss! Przeszkadzacie swo 
chać, - powlada,,ą dT.iewczyn lmi rozm1>wami.„ 
re. - Macie chęć tu zostać? 

- Tak. mam. - odpowi~da 
dziewczynka. uradowana bm. 
że otrzyma.la pracę. 

1930-1936. 

rnełożyl: Jan Cza.l'llY 


